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Totalizator ... wyborczy w Anglji 
Londyńscy maklerzy giełdowi zrobili 
sobie z wyborów teren do zakładów 

. LONDYN, ·17 marca• , Przed kilku dnłantl nC)towano dla kon k~dydata konserwatywnego. Płacimy 
{Telegram wł. „Expressu"). serwatystów 277-281 kandydatłłw, dla ~70 funtów (taki kurs ma dziś partja kon 

Jak iuż ,,Expr~ donosił, do wybO- part~ pracy 259-263, dla liberałów 74 ser:watywna) i za każdego kandydata. 
rów w najbliższym e:zasie staje 500 kan - 78. . którego konserwatyści otrzymailł ponad 
dydatów liberalnych. Wczor~ i dzłś sU!itse partjł konser· 270 otrzymujemy 1 funt od maklera. Za 
„Daily Sketch" donosi. - że w łonie pał'· watywuej nieco spiłdły natomiast poJ>ra każdego .kandydata, poniżej t~o płaci
tll panuje niezgoda pomi~ PoSZCZe-- wiły się szanse liberałów. my funt maklerowi. Najsilniej idzie gra 
gólnymł kandydatami na tle obsadzenia Jak wygląda praktycznie interes za- na szanse liberałów, gdyż tutaj można 

9'elna 
ta6ela 

loterji 
na sfr. fi-ef 

Koniec gejsz 
W" Japonii 

Tokjo, 17 marca. 
Koniec gejsz stanowi jedno z najnow

szych rozporządzeń rządu japoń~ldego. 
W celu położenia kresu remoralizaciii 1 
hamdJ.owi żywym towarem, jaipońsikie mi
nis·terstwo spr.aw wewnętrzinych wyd.a.ło 
mian-0wide nakaz likwidowania istnieią
cych, a tak popul.ar.nych w Japonji herba 
ci.ami i wstrzymało wydawanie nowych 
!koncesji. Herbaciarnie te - jak wiadomo 
- były z jednej s.ttoiny źr6d~em deP't'awa 
Qji, a z drugiej strony nędzy i rozpai:zy 
młodyich dziewcząt. 

ha Kaukazie okręgów. warty o inaklera w s_pra-wie wyborów'? J się spodziewać wszelkich niespodzianek 
Jest rzeczą Jasną.. że partja liberalna Wyobraźmy sobie, te · cheemy grać na i jest napwiększe ryzyko. s•ateje e .111alto111na 

lłłe otrzyma nawet 100 ~andatów I wo- śnieqc:a 
bee tego wszysey kandydatci chcą być Moskwa, 17 marca. 
wyznaczeni do okręeów ·wZiłędałe nai· z I o 6' z 1117 al ~ '117 Na Kaukazie szaleje gwałtowna śnie~ 
pewniejszych. · . .,_ • 1' ~ • życa. Ru<:h kolejo·wy jest wstrzymany. Cj! 

Lond--'-- mallłerzy giełdowi robią spadkoblerc:ami arf······ deofralne..c.o l~m odlkopania ,t_orów kO'lejowyc~ zmoibf. 
YWAIY .._, ~ iii hzowiano l.udnosc. W okręgu Maikop ·na-

sobie już z wyborów teren do zakładów, Z Wans.z.awy donoszą: ten zdepooował w PKO ., częściowo ziaś u &tąpifa oidwfilź. z wi<eilu wsi, 'którym g·ro~ 
a młanowicte przyjmuf4 zakłady, jak Przed sądem olkiręgowym karnym w swej długoletniej gospodyni Ma.rji Słup- ziło zatopienie, ewalkuowa.no ludność do 
Podczas wyścigów na Ilość k;mdydatów, Wars~wie t~czyła si~ .wcroraj ro~rawa ~ej. ~ÓWlnocz.eśni·e Bremer ~trzymywał jin.nych miejs1co·wości. 
kt.t- ,_ b•ć uzyskane przez pe>szcze prz.e~ Ma~~ ~łw>SkteJ, To.111~szo.w1 Gra m~letn1ego chłopca Grabowskiego, posy-I _ .... _ . 

ui-e m .... a • bowś.11emu l llllQ;, Pio:tr-0wsłnem11, 06kar. ła1ąic go do szikoły. 
gólne Partie do izby gmlft~ ź<>nyim o sfałszowanie t'5tamentu. znane- • Gdy Briemer .~·arł! „.najb1~si" zajęli :faD1ietg ll1VSfedlofq · -----------. r~::: eatralaego w WairszaWH!, .J·ana ~~=o~kÓ!' ~1·ti(;~1~~tai:f:!: DIGSOll10 •vdóu. . . 
~a XarodóD1 IP Aaru-· Bremer, popuila;rna pootać w Wam~- tu tak, że całą gotówkę po zmarłym ar- Z Wilna dolt'loszą: 

- ftańlrse wie, doirobił się iako aktor -operetkowy tyście przywłaszczyli sobie. . Coraz częściej zdarza.ją się wypMlld 

• 

pow~ majątku i kupił d~ przy Ul; N.a m{l'cy r~rawy sąd skaział Słup- wys.i-ed1ama z Rosdi S01Wieckiei · żydów. 
Czemiakoww'kiei 125. Przed wojną sprze. tiką rn.a 8 miesięcy więzienia, GrahoW1Sikie Prócz tego na pogll"aniczu po·lsko.ros'Yi
dał ten dom. i spekulował talk, 1ż doro-bił go na roik, a inż Piiotwwskiego na półtora sik~em prawie codzieinnie nofow.aAle są wy 
.s~ę mBJj~ "'!' kw~cie 5().000 zł. M~3łt.ek roku więzi~ia.. . padlki !?1"Zelkro.czenia granicy ~ez zv~ 

dów. - Onegdai w po.Mirtu Wi.ellldch 
Chutorów przeszły diwie rodzi.ny fydow
&kie, wys.ied·looe z Mińsk.a.. Berlińska stacja meteorologiczna 

przepowiada na . św1qta łagodną pogodą. 
~ 11 marca. 2Xła.niem ri!emieokkh mieteoroiog6w, w Slepy żebrak 

Bedi.6iska '$taqa meteorologiC2'Jll&, kt6- pr.ailcłJ!ce często niesłUS'Zllemi, owszem ·i 4... 1 ~ 
~ -.,łme ,prollflJ(>zy o koócu mrczów, stwierdzić moZt1a w tym w~ędzie c~ R'Vfł~a fJZ ... „s q~ IDGfl!a 
j,ak dcmndiśmy, ~ speł:mły się, zupełnie przeciwnego. 1W bixłym razi.e Berlin., 17 mall"ca.. 
przepowiednia ~ okres świąteczny ł&go- po tak OS<b'ej, jalk Ulbiegła, zima, •ety ,Część pren:iii !?1"usiki-eij loitetji kłasOtWef 
dJn4, chociaż cokolwiek mtlirst' ą,, chwilam.t przejściowe do liata ·trwają Sttosunkowo lwyriosza.cej 500 t~ięcy 1mairek przypadł.a 
zaś słanecm.ą pogodę. dłuigo, łJo teź nie ina.leży liczyć się nara.zie na peW111ego · śłepe~ ż.ebralka, kit6ry miaJ 

lWier.zenia [udowe o tem, 2:e po 06łirych x. n.aigł-em ocleipllemiem &ię tetlllP'en'tury. ósmą część fosu.. · 
~ nulęptiią ~rące [atął dkazuje się . · 

BCHA SENSACYJNEQO SKANDALU łł ANQLJJ 
Międzynarodówka 

ca!:'~~].::-;:... Osławiony „pułkownik" ·· Barker 
Oliw~z!:~a:=~T!o~~=~~"~:~ DJsiqpłl do fta6aretu londvńsftiefio 
:·, na lkllniec maja zwołiuje zja.:zd, wszysłe LONDYN. 17 marca. l jut pewne wyszkolenie teatralne, gdyż kownik" Barker nie będzie odt'owtadat 
kkh zwoilenniików Trockiego cl.o Brna. Na. (Telegram wt „:Expressu"). fĄk jilż donosił o. tem „Express„ przez za wprowadzenie w błąd władz przy 
zjeździe tym ma ~fać ,..Mlęd.zynuo. _._, osflll"-- rok był aktorem 1 grał na scenach pro· obrzędzie ślubnym, gdyż ślub jego zo· 
dówka Trockistów", k'tóra stawia sobie Przed kB.ku on.~ ami don · -my„ ob· winct...ualnych, ~„awda z n!l'ewtoJki·m 

1 lik · _:_...i_ -..:lL..-'-6 __ ___. -tt..A ,v wv.a .... stał zawarty tylko w kościele. nato· 
za ce wa ę z kzec.ią ~yt;taroouwAq; ~we 0 5Pf3'Wle ,.pułkowJlllLd Bar· powodzeniem. Jeden z najlepszych hu- miast nie został sporządzonv akt ślub· 
i obalooie Staama. kera.. który jak się okuał. o .Podczas śleclz.. m~stów kabaret·ftwych ""'-..-sał dla · ł ·r ~-! b-..l-: :c • 'd · ~· 1 " UGłl"" ny 1 tylko w adze duchowne mogą no· rooKi nie 'N=e Oloecny na .zJez zie twa sądc}wego był. kobieta matka dw?l· „pułkownika" Barkera specjalny sketch, ciągnąć nłedoszłego •• małżonka„ do Od-
t a'S t~i go przywódica. trockistów fra.nC'US aa dzieci, która uciekła Od sweao męt.a; gdzie ,,pułkownik" ORA SIEBIE. JEST powiedziatnoścl morałn.M ale uie -oo-
kich, Suworin. __ .......,_ orzybrała siew mundur wołlkowy. za- KOBIETA I POSIADA ŻONĘ. we). ·~ -

Inżynier polski . ~~a~i::':o.=: Jak dowiadtde ste dałeJ prasa, „pid· 

' .. . Pllłkowmk 74radziła swoja ... ucie- ----------------·--·-----prsed son>l~łiim ad.em ... kalac JrDcbaDka. · . . : H 
1
„. .., 

1 
__ 

Pra~ s~~:a-:a:.:~ . ~ ~ lond:vił*a. q1tlesrma ~ 9 ...-e ""0 Jl 
\Y/ . Bł.agowiesziczeńisku z.a.air~zt01Wano sacriPa wiadomoiść, te ..PUŁKOWNIK IGD9UJe DOWq modę 

głównego inżyniera !kopalni węgla koło lłARICf.R ZOSTAL ~WANY L.,_As... 17 Kawdhna na Syberiji Po~.aika Juowllde.,NA SCENĘ, mianowicie do Albert HaH vuuzu, marca. maintkliiety; 
go. ' z ~ 250 DOLARÓW TYOODNIO· (TeilegnmJ - ~·). 2) miękiki WY'kfia!dainiy koł1J1ik.rzy<k -Z 

Janowski będzie {)ddainy !POd sąd do- WO. . W kdadl trl(ll(f.nnsi'6w llond.;.i6słildl czaimą kll"awaitką; 
raźny z powo1du z.arzul6w :koml$ śledcze.i W kołach teatrahtyda ~ ł.e jest w'.ie!kiie wirad:et1lie WIYWdłaro ~ 3) sz.airy pulower. 
GPU„ któr.a o·si'kar'Za go o t. zw. s~jiego- to tylko początkowa pen$I „oulkow- się ks. W#, będącego, .iak w!aldomo, Tak skomponowainego utbramia nilkt 
S'two ekonomicZ111e oraz „szerzenie t.en-,nika" Barkera. gdyt naiJlywaJa lat t.ele- wya-~ .mody, ina jed!nvm z wilecro- dotyohcz.ais jesz.cze nIDe wmait J1 iety~ko 
dencji fil-0- pol:sll<ioh" wśród sz~rohlclh graficzne oferty !~itresai,'Jó~ z Amerr· .r6 W$P()rthwyclt w ~ym lro&t- na ~ lł1JlłSltiepcy tironii•e. aJlie n'1 
nesz ro1bofaików pol.skich, poz;O!S"łdyc:h ki, UcytuJących S'ę w ofertach. j'umtie; żadtnym męŹIC'Zyź,nii-e, ma~.ącego Dre1.en-
n,a Syberiji. - · , ...Pułko.alk" Bark•-poliada .zr-. 1) ~ miękdCa kqsmla. ~~~ sje 4P _tego. alQ.y. ~ sie-~oi:w~e, 



ił.ość Marji Anton.iny 
Yła włęcei kobietą. nii królową i-Io ·ja ·111111i10 

Z dokumentów ministra Ludwika XVI 

Bxpress 1ilmowy 
Newln„I z króle••· .... ,..„.„ 

91 proc;.. ruó·w filmowych, wY-
świetaanycb w SoWietach. jest pocho. 
ci.ua ~ Ostatnio PramcJa 
ZW1"6ciła na to szczególną uwa2'ę i my-

N d j it-f d k k -'--· i • ...., • -= poważnie o rvwwirzacjli ze Nlało jest w hlstorji ludzkości postaci ie o ~ e o s ut u tego zallUillł'a nasł.l- v.Y•fl W. ,,..,..,.wcu„, 1ł.ł14 swc:jm s•iadern z za Renu na t waż.. 
,wbiecych, których przeszłość Oyłaby z piło nie tylko na skutek zL:egu rn~maf.. to M1df #aluJ1W W JPUOfsrz/4. Nie nym ,,..a vm 
rnkim zajęciem badana jak losy owej kró tych niepomyślnych okollct:to~i i przy„ zdradziła nigdy swej nowej •>J.::z.vz.q. a · ~ 
'owej francuzów. która zlożyla SWtł glo- padków, gdyż małą winę ponosi tak~e w chwilach tragicznych I wstrz~saf2'CYch ' . . 
iw;> na szafocie. wzniesion.vm r>rzez rewo· Fersen. Ale przedewszystkiem l{łówną śmiertelną groza. wykazała prawdziwą W ĄąilJi pows~ła oow,a t>Oi'ezna fił'• 
lucit;. Ciągle jeszcze ukazują się ~ ·Jta.l to przyczyną tego niepowodlen1a była sa- słoneczność ducha i Iście królewską wspa ma „Bntirisch Assootątted c~nemas·• z ka-
ti:)we dokumenty owych czasów. oświe- ma królowa. niałość i moc". · pHałem 1 m~lj()na ~erlingów. Ma ona 
dające r)Osępną tajemnicę śmierci tej c.ć.- „0 charakterze Marji Ant'lniny -- pl- „Naogól - wyrokuje autor tych za- ·do dyspozytj już teraz 50 teanrów 
1·v potężnego tronu. sze Saint - Priest - powiedzieć •nożna, pisek - byla ona wil!ce/ 1eoblet1 rrlt łr6· świetlrtych. 

Ostatt1io na łamach „Revue de Paris" że naJbard'Zliej znamienną je~o cechą low« I tema to przyfJfsać naldy. iei sla- ~· 
ukazafy sie. wspomnienia hr. de Saint- była słabość i ograniczone oole wid.~enia. I bość. przyczynę tragicznego losu, który W roku 1928 f'rancJa wyprodukowai-
Priest, jednego z ostatnłch ministrów me Niemały w tem wp.łiyw mialł dwór fratt- ją spotkał, a takte czar i urolc Jaki po- la 94 firny, czyłi o 20 wiecei. niż w ro-
-;zczęS1nej dynast}i. cuski. Ale nie była ona nigdy zła. okrutna siadała w najwyższym ~top"łu. k.u 1927. W porównanńu z olbrzvmią pro. 

Opisuje on w nich szczególną rolę, dc&kcją amerykańsk,a. a naiwiet J11iemi.ec-
Jaką w życiu Marii Antoniny ode~rał hr. til) t k• iest to bardzo niewiele. Trzecia cześć 
V. Fersen, ówczesny poseł szwedzki przy '1Lere111.onf a .,ftaralilrl • wyprodUkowa11vcb obrazów udalo się 
Jworze francuskim. umie~ na rynku amerykanskiirn (w ro-

Pamiętnikł te raz Jeszcze wvl(arują jako niemu proiesf p„zeclW elaeldze ku 1928 Ameryka SJ>rowad'z.iła 30 jjl_ 

~a~o;ćo~t~~~~jJ~~!~n~ud~~~uX:·,!Jt Smlerć pułkownika Koyanahl ~~,!~~ ~ ~f,7 
aiv 

'zdobyć sie na stanowcza decyzJt:, i11ka, Mniej więuj pr~ rokiem w warna dalnyeh. 1tanowił do nieclawu przt•hit •.• 
być może. wyratowafaby calą Je~o "Vdzi- wskiei restauraoji ,,Leśniczówka" zaięli arystokracii, Najdrołszym aktorem ftlmowY111 
ne z beznadziejnie traf!iczneio f'fJ!Menia. oddzieln~ lożę czterej panowie, dyploma- Samob6j1two pol9'a aa prn'la>ałaał• łwlata jest dz~ be1.si>necztlie John Git· 

Do powzięcia tej decyzji nie m'Jlła go ci jednego z państw ościennych. Nad ra- brzucha zakrzywionym nołem, od ·1tr011y bert. Zaangat.owany od dma 1 maja r.b. 
skłonić sentymentalna z natury i po ko- nem byli p~ani. Artyści - na żądanle - lewej ku prawej. Kobiety podrzynaj,\ 10.. w • .Metro-Ooldwyo„ bedzie on brał tam 
b'. ecemu niez.decydowana królowa która przysiadły się do ich stotilta, bo taki jut I pie gardło. 250.000 dolarów za kaidy z 6 fihOOw~ 
ani w sercu swego królewsk!ego mał:i.on- jest zwyczaj w nocnych lokalach. Japot\ezyk stoMuje „harakiri„ w dWb ria które ~ zako1Mira:ktowano. 
ka. ani w rodzłnie jego nie znaia :T.ła tak Raptem wybucha skandal. Jeden z dy wypadkach: •• roiiaq mllcada co dzlł -•.• 
potrzebnej dla jei słabego charakter•1 p!omatów pozwolił. sobie na wyjł\tkowy iut nalety do Pf?•!vtk6w oru, o ile.,., · Brazyl!a. ten 00 niedawna tak ~ 
:iepłej serdeczności. ;i1etakJ wobec ko~1ety. Muzyk.a .przesta- łk;a lłO. nresprawieclliwa ~Iga, Je~t to tyczny i słabo ~Y kra.i. stale s1ę · 

To też P\JWi1Jowata jej natura, szuka- 1e gr~':· keln".rzy b:egną po pohcię. ~rzed w1ę~ ftJemy protest przeciwko cudze-i pod z drŃ na dzień aoru ooważniejszym 
Jąca cią~łe oparcia I łaknąca schnnu ~ta~~e.J ościennego 1n:ocarstwa le~itymu łośc!• :iwłaszcza gdy zarzuty :iadraną, go odbiorcą na rynku filmowym. Dziś liczy 
przed ową niezbyt nau.•et tajonQ nlenawi- Je się 1, - chcąc dodac werwy speszo- dnosć reprezentowanego 11.arodu. ona · t siebi 2 000 km ów 
§cia do • .Austriaczki", oddawała 1a w re· nym nieco kom.panom krótko oświadcu: Nie wiemy dokładnie. eo piaała pi• ~ ~ 000 ~ · ł' • ~ w~ • 
ce sprytnym dworskim intryganhmt. J>v- - ,,NapJewat"! ta moskiewska, maj-c jednak iapo6ezy- na: z ' n we rancJt. a · w 
trafłącym zachować P<·iGry szcLerej dla Komentarze dzienników o tym incy. ków, ich dyscyplinę, ulachetnołć i dba- ~mczec~ jest cyfrą Ol!!l'On:m~. (A Pot-
niej przyjaźni. · dencie pozostały bez odpowiedzi. łość o opmję, zg6ry możemy wywniosko- ska, JmlWle równa Brnzylji hczbą lud.-
Wśród całej tej galerji dw:>rzan Inna historja, tym razem .nie w War- wać, że pułkownik Koyanaki padł ofiar- noś ~i.t1n ~ młedWie 500 teatrów 

zwraca na siebie uwagę postać hr v. Fer szawie, lecz w Moskwie. Japoński atache wyra~owanych paszkwiliłtów. Wie Y\Oola. •• 

sen, 11rzevieknef!o meżczyzny, ktr;1egr woj5kowy, puł.kownik Koyanaki, nie u- •.• • . . , 
uroda zafra11owala królowq zar J;; f'fZJ' częszcza do kabaretów, nie pije, nie a... Ce.remonja ,,harikiri" bywa zuwyczat Ricardo Cortez. objął główna rolę W 
f)ierwszem vrzedstawieni11 /el w r. l "i'J wanturuie się w miejscach pubHcznych. dość s:komplikowana. Zdecydowawsz) fłłmi~ ,.N?"'a generacja" ł)rodukcJl „Co- . 
w Wersalu 11icknego wysłannika S?we- By~ moie jest niewygodny dla pewnych się na samobóistwo, japoóczyk zawiada- lumb1a Pictures". Ciara Bow ~tata za
cji. sfer. I c;.óż się dz:~je? pz:e.nr:ik -;t.lrzędow}' mia 0 tem najbli2sze o~y. Nikt ale an~żowana .do fillmu :•Tl,le w!'M Pa;tY: 

WłeJJ<i koniuszy dworu, któremu kró- (w Ros11 wszystkie dz1enn1k1 są urzędo • . śmie protesiowat.' PrzeeiwnM wszyscy (ret. Malcolm St .. Ci3'14'). un namlł.a I 

!owa podała wkrótce po tef preien•ac1ł we} zamieszcza nQtętkę. - wkraczając, sta~~-ą się mu pomóc. Vł1ma Banky t><>dl>isałv kontrakt z Sa-
ręke Qa powitanie, ooowłada, le dt1Jń jej w tycie prywatne oUcera. Nazajutrz do- - W pokoju, pomalowanym aa biało muelem Goldwynem (1..li Damha aż aa 
drtała z wyratne~o i nlepoddają.;ego się wiaduiemy się z depesz, że pułkownik fkolor t.ałoby} staje parawan. Samobóica 5 lat). 
opanowaniu wzruszenia. Persen, wysoki, Koyanaki popełnił samobófslwo. tegna się z krewnymi, mika za parawa-
smukły mężczyzna o matowej twar.lV, „Harakiri" czyli brzuch roz;płatany, nem i klęka. Po cltwili oznajmia: 
na której paliły się 11rzeTJit:kne l ·..t•}razi- jest określeniem ~warowem. W literac- „Spebu1an obowi~ek„. 
ste oczy, pofapal si.ę w lot we wnżennu, ki mjęzvku japońskim używa się wyrazu Wtedy na;hliźazy przyjaciel wyjmuie 
jakle uczynił na królowej, a że !:>vł cztc,- ,,Seppuku". , i futerału kT6tki miecz obosiec:my i od. 
wiekiem, który pctrafi wykorzy:;tlłć w- Zwyczaj ien powstał w czasach feu- rę&afe konającemu itewę. 
tuację. bieg wypadków potoc~ył się 

•• • 
Jedne z ~t.i~1dc1t t1nn l)1"'31Cułe o

becnie nad obrazom „Bata:ktawa•". 091U-. 
tym 1ia tie wojny krym~kiie:i. Retyserję 
obją~ Maurice El'~ey, główna roto Me. 
Lasrlen. 

szybko. 
Kamarytla dworska pomogła mu chę

tnie w tych szansach, przedkładając cu
dzoziemca nad francuza. którv b~dą; 
~rzY boku królowej wYkorzystafl.lv s'\\te 
wpływy nie tylko dla siebie. ale dla swo
ich najrozmaitszych rodzinnych. poHty~ 

Jak si~ wychoWuie króla! 
cznych i przy jacielskich zwlązk1~w tn· d O 

Dbccnago ks. Walii prz1z11y1:z1Jal1 matka od · dzlal:icctwa · 
posłuszeństwa i 11rzyjmowania hołdów · dzież celów. Zamieszki ówczesnych c1a

:sów zwalniały kochanków od z:,ytni:h 
ostrożności t zezwalały na coraz :z·~.s·::sze „Petit Parlsien" zamieszcza arcycie„ Zamiar był dobry, Iecż ruch nie wystar- ustępować mu pił,nvszelistwo. \Viedz.ieU 
przebywanie razem. kawe uwagi na temat dzleciristwa ks. czył. o tym również. te ich brat Dawid miał 

Hrabia Saint - Priest opowiada, że WalJ1, na którego spadają coraz topowa Sciśłe według protokułu powinien był lokaja, przywiązanego wyłącznie do je-
co dnia orawie przyjmowała z siel1ie żniejsze obowiązki z tytułu zastępowa~ najpierw stanąć, a potem dopiero zdjąć go osoby, podczas gdy oni wszyscy ra
królowa owe.i?o TJillknerro szweda. Sprzy- nia w<Jlno powracającego do zdrowia czapkę. zem mieli na swój użytek jednego tylko 
jał tvm stosunkom miłosnym sam Lafa- króla. York House był wtedy urzędową sie służącego. · 
veite. naczelnik gwardjj narodow~j i po- Dzieje pierwszych lat obecnego ks. dzibą księcia i księtny Yorku; od czasu Mimo to ksletna Yorku stale wykazy · 
.zosiawH pewne potajemne drzwi, wif„dą- \\iaijri - pisze „Petit Parisien" _ są wła do ~z.asu zapraszano tam wybitne osobi„ wala ma.temu ks!eciu kondioczność ~na~ 
~e hrabiE:zo wprost na pokoje krtJlowej. ściwie dziejami roli. jaką w ciągu tego stosc1 celem przedstawienia dziecku, ściślejszeiO posłuszeństwa wobec rodzi-

Czv chciał Lafayette mżytkować to czasu grała matka w jego życiu. Ona bo-- 1 prz;yszlemu władcy imperjum brytyjsk:e ców. A ie na tym punkcie jej dążen ia o-. 
~t:.edys przedw Austr}aiczce? Niewiiado- wiem była wpływem kierownic:z;ym, si· I go, Przy tych uroczystościach mlody· siągneły cel całkowicie, o tym świadczy . 
mo. dosyć. że Fersen nie omieszkiwał łą decydującą, ojciec. wówczas ks. Y or- książe - w kole rodzinnym mówiono następujące zdarzenie. 
i-.o rzvstać skwaplivlie z tee:o udogodnie- ku mały udzfal. na niego Dawid - stał na środku salo- Pewnego popołudnia Dawid i Bestie 
1fa. tembardzłeJ. że o Ile chodziło o kr6· Sw!adomf e ustępował, skłaniał sie nu i w sposób ceremonjalny podawał re- (obecny ks. V.orku) udali si~ na bal ~;- i e"' 

fa. w stosunki ie2"o do małż mki byfy już przed tą władza matki, która swą czyn- ~ę mętom s~nu. c~erałom, admlra!om ciecy. z~rgamzowany. n~ ich czesc w 
oddaw11;:i c:er;-o rodzaju. il Ludwik XVI uość rozumiała ·w taki sposób• Matka 1 innym osob1stoścrom. które zgodnie .i Devonsh1re House. Ks1ęzna Yorku, zale
N;fal sie dyskretni.e za !uzzd;'m razem. musi być wszystkłem w życiu· dziecka etykietą przybyły złożyć mu hołd. ciła im surowo. by na godzinę szóstą by
~dy :::ar1waż.vl, że królowa rtości flt>ROŚ w Ona musi 

0 
naucz ć obowi zkó~ Pewneg? dnfa, gdy Jeden. z biskupów I! gotowi do powrotu. ~iedy o tej godzi

•i.par lamencie. względem rJzlców blfźnich i !zglę (anglikańskich) o skłonnościach raczej r.f e do pałacu Devonsh1re przybył lokaj 
Za czasów gdy dwór przebywał w dem same 0 siebie •Przez ni musi on~ demok~atycznych,. Przyby~ złożyć usza-1 m.ody Dawid bez chwili zwłoki poszed! 

~'·.iln:. . Cloud pod Paryżem, opowiada r.auczyć s~ znać siebie i k~ztałtować nowame krót:wsk1emu dziecku, księżna podziękowa~ pani domu i P?żeRn~ć się z 
Saint - P riest, dnia pewne({•) zawiadntnił się . w jej otoczeniu to dziecko ma się Yorku zaiuwa:zyła, ~ akłon blskapa był nią. Daremme ks. Oevonsh1re us1łowat2 
r.;o sierżant zamkowej warty. ich :hdał wciągać do pierwszych obowiązków o- troche. Z!ł krótki• Nie licząc się ~cale z go zatr~ymać: · .· , , _ . 
. ire.";~icrw<-:ć Fersena o god~lnie 3 w nocy, raz ulegać przepisom karności godnosc1ą przybyłe~ natychmiast po- - Nie mo~em~ zostać - powtarza:c; 
,:;::.1 .en opuszczał zamek. „Uważałem . . • skarżyła sie na te niewłaściwość kr6to. w odpowiedzi dziecko - mama kaza~a 
•::/O\'i.'C.zas za , w6j obowią ~ck -- opowia- Przedewszystk1em królowa dokłada- wej. Taka sama IM'ZYroda miała miejsce nam obiecać, że wYJdziemy stąd równo 
.1R S.-:.int - Priest - ostnec królt1wą i la starań celem stwor~enia dookoła w jakiś czas pótnfeJ z AICIUltem. który o u6steJ. 
i wrócić jej uwagę, że tak cz~ste wizyty 

1 

dziecka atmosfery wysok1e20 szacunku. miał potem zostać premjerem angiel- - A czy zawsze robicie to. co każ;>; 
hrabiego a szczef(ólnieJ iv tak nieodTJO Stało się też powszechnym obowiąz- skim. wam matka? - zapytała złl)śliwie ks. 
·~·iednid sk'adrme r10rze. rrie St: ::n.vt bez· I kiem traktować go Jak przyszł~o wlad· Wobec braci i ~ ksi'ęoia nigdy Devonshire. 
11iecznL\ •. Niech mu pan S'lttl to :.•świad-

1 
cy. Stary stróż parkowy stracił miejsce nie ·zaJ)Otnniano Podkreślać stalla sabor· Zdziwiony ~m młody książę utkwiw 

:.zy - - odrzekła MarJa Ant.tinhta . . - Dla za to, że częściowo o tym zapomniał - dynacJi. w Jakim znl,fdowali ' się w sto- szy niewinny wzrok w oczach swej roz
mnie jest to oboj ~tne''. I niewątpliwie zupełnie bezwiednie i bez sunku c:W sweio starszego brata. Wie· mówczyni. odpowiedział z takąż dozą 

'Jwezo włas„ie lata umyśliła któlowa złej woli. Spotkawszy pewnego dnia dzieli oni np.. te przy ka!dej sposobno- naiwności co i wiary : 
~ hr. 'Persen po raz pferwszv 'Phn ucłe~ j księcia w parku Richmond, posterunek ści, nawet w kółku rodzinnem, gdyby - Ależ tak, proszę pant, zawsze. Zre 
czki do wierne.i tronowi orowłn~ji AuKe. Oiraniczy! sie jedynfe do zwecla czanki. 1.Sie znaletli w towarzvstwie brata. winni szła wszyscy_ s.tuchaia naszeJ matki. 
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- P<>życz mi pa,n 100 xtotvch. dam ci 
pOd zastaw fa:brykę, tysiac dwziieśde 
warsztatów. 

- Niiema głupich! Poitem stu złotych 
nie oddasz. a ja zostanę z fal'.1rvką, ! 

··-······ Str. 3. 

Pofoje1nnu ilnb. 
•r•aczunq b6Jki ml~dzg zic«:ieo1 

a •e&.:lem 
Ud.i, 11 marca. ohanego, lecz w końcu uległ.a jego wolt 

.Władywława Symcza.k6wina, córka wła Pewnego dnfa wzięli w;reszcie ślub: Dzie 
ścldel& sklepów kolonla.lnego przy ulicy w~yna .WtProst. z, ko.śc1oła powróClła d-0 
W61cnM.kiei, zakocltała się na r.abój w do.mu, n1e mówiąc niikom:u o tern co za-
młod~ robołittiku, Stefan.ie Skrzydłow- szło. , 
s'kfm, Skr.zydłow.00 ch<iiał się z ai1t ote- N~zaj.1.tltrz jednakże Sikrzydłows.~i s~m 
rdt, lita ojciec dz:iewczyny sta.nowczo zgłosił się do Szymczaka 1 opo<w1edział 
epueclwił :&łę ich zwiąr;kowi i nawet za- tnll o ws·zyst.ki-em. . 
bronił c6rce widywać 1i4 t ukochanym. - Łotrze -'- zawotał roz.juszony sikle. 
Pama Wład„ława spotykała si~ fed4t·a.k piika.rz - jak pan śmiał zrobić coś podo·h 
ze Skriydło'W*kim w ta.iema.iey przed to- negoł Czy pan przypuszcza, że teraz już 
di00amf. - będę pa.na uważał za swego zięcia 7 Nie, 

_ C.O? Podwyilkę? z jakj~o powo- ..,... Jesteś prteciet pehlolet.rtia - oś- ni.gdy pana nie wpuszczę do mego domu! 
du? wi<&drczył .r.az inłodzia.n dziewczynie może Z- Władzią też zrobię koniec! 

- żenię się pa,nie szefie. _ my wi~~ Ilię pobrać 1tawet b.ei tigody Skrzydfow.s'kiego ogarnęła wścieok. 
- Wybaczy 1-)an: ja me odtiowiadam twego o,ca. łość. 

ma:terJal·nde za nleswzęśl:i'Wle 'YY.Padki, Pa.t1111a ~~<łysła~a począ!k<>wo na- Wynikła z.ajadła kłótn ia w czasie któ 
które stały siłę Pota ObNbami biura. wet tłyszec 111e chciała o proJt'ktach uko :rej Szymczak tak dotlkliwie pobił Skrzyd 

ławskieg00, ze mtJJsia'h·O do niego weżwać 
pomoc lekarską. ,. 

Szymczak stanął przed s.ądem osikar. 
---::o:--" .,....... 

Pierwszy raz przed zie.Ionym Stołem.„ 
żony o pohkie. Sikaza1no [,!o .na 2 tygo•dnie 
ates2:1tu. 

i 4443 

:Jf r01on>u napad 
Smutna lecz pouczająca historja o chłopcu, króliku, babinie 'Wrczoraj w godzinach popołuct1niowych 

- i kmiotku któru n1·e docen·1a CZ85U na Placu Taufalniego ·na 14-lebniego Szm11 
' ~ . · . la Golidlberg.a (Ryb111a:· 16) na.ipadł jaikiś o. 

. Lódź; 17 marca (pól dnia? ... Czy nie szkoda panu tego Chłopiec usłyszawszy, że jest woln~1 pryszek, który zadał mu cios notetn w 
Zdawałoby s1~, że w dwud~esty!11 cz;i.su? ... Czy . to nie więcej watte niź uśmiechnął się życzliwie, choć oc2s pleey. Goldlberg ZQlSfał cięż.ko a-ia1111I1y. We 

wf.eku niema j~ człowieka na swlecte trzy zlote, które powinłen kosztować miał Jeszcze mokre od łęz. . Ziwane pogotowie po udZ:iele.n.iu pierwsze) 
(J>rócz bezrobótnych), kt6ryby nie zda- marny królik? . A babina kłaniała się do ziemi i wy po.mocy p'rzewiozło chfop,ca do szipitala 
wał sobie sprawY ze znaczenia jakie po Kmiotek zawstydził , się. Bąkaf .coś szła , z sali. uszczęśliwiona, jakgdyby Aniny Matji. · 
siada dlań czas. Jeszcze, ale słowa sędziego wzruszyły spadła na nią wielka łaska z nieba. . Policja, zawiadomiol!la o napadzie, 

La~oniczna for~młka „Czas to pie-- w nim jeśli 11ie. sumienie, . to bądź co Niechaj ten spór o J.\rólika b,ędzie. od wszczęła d0<chodze11i.e. 
nlądz! - wryla su~ w mózg micszczu- bądź ... kafkulację chlópską. straszającym przykładem elfa wszyst~ 
chów i jeżeli nie osiągnęła wyniku fak- Wyrok zapadł oczywiście uniewin- kich naszych pieniaczy. 
tvcznego to w każd:vm razie pozornie niający · Jurls. 

~w~•~d~Wbw~~!~~~~~~~~~~~~~-!~~~~~~~~~~~~ ście się spieszył. 

Tylko nasi poczciwi, kochani kmiot.: Dl • - • , • .;I' 
kowie na wsi nie w'ed1.ą i nie chcą wie . a•zego _ PO"ląD s11. · SP.OZ.Dl •. 
dzieć co to jest czas i Jak go trzeba ce- U U ' 

!loftqsonu prze~ psa 
W czor.ai w podwórzu d1omu przy t11licy 

Po-mo·1"Skiej 3 został dotkliwie polkąisany 
pi:zez psa Lazar Zarzewski. zamieszikały 
przy ulicy Pomorskiei 3. Wezwano dort 
ipogótowie, które oozieliło mu rpOIIIlo<:y le. 
kar~ie,j. , 

nić. Bo ·nie bglo "W ·nim nlezb„dnu«:h 
dzir:r~kład? .„ Oto - sprawa w są- c, - . ,c .- ·.-., . -.. -~blha.:jl .·· !fomo6ójstn>o 

Na lawie oskartony~h siedzi ~hło- . Z Warsząwy donoszą: . . Dopiero po ~płyWie minuty daf się Po sprzec.?JCe z mężem usiławała poz.. 
P!ec. Wł~ciwie nie siedzi, a stoi. Opart ·, „ ~J eebala~- sohie koieika .z-: Radzymina slyszeć wesoły ~los• . -bawić się zycia 26-letnia Helena Karofa 
s1~ o pulpit i wyli;knionym wzrokiem- do ·Warszawy. W wagonie 3-ej klasy - Zara! ': . _ - . _ kowa, zamieszkała przy ulicy Wól<:zań-
patrzy na zielónl' stół sędiiowski. Jest si'ooział smutny obvwatel. __ Z SZY_Il zęsz~dr p~saż_er. ~oprawll pa skiej 148. Wezwano <lo nieij pogotowie lka · 
blady, wystraszony, lecz widać, że su- · Właściwie nie siedział a kręcił się sek, tupnął sobie razno i wsradł do wa- sy ebC>Tych1 które stwierdziło otrucie j~ 
mienie ma czyste. W lewej rece trzyma na ławce · wzdychał -. w.yW,acaI" oczy i gonu„ . ; . ' dyaią i po udzieleniu pierwszej ipomocy 
brudną czapkę, którą co ~hwila wycie- I>owtarzai co pewie~ czast ·.- Był to mteszkamec Wars~awy p. K~n paz;ostawiło desperwtkę w stanie dość 
ra również niezbyt cz-ySty .1os. _ o, Boże! · stanty Komar. Na niedyskretne pytanie dęi1kim :po<l Olfliek.ą .rodzillly. 

Za nim o kiJka kroków dalej stoi ko- Gdy PoCiąg mijał drewnicę na twa konduktora .od
1 

rz.ektb: ·~? 
biccina. OJ)ierając się o stół. To matka rzy pasażera znać byto rot.pac~ J)()łąezo ' - A~ mia rn: ro Ie .. , a b k 
oskarżoneg'O. Trzy chustki nosi ·na ną z cicha rezygnacją„ Ale w Zaciszu - 0 °. koę es,. p;n z.e1sc ~ kl opc:rącr 1 
grzbiecf~ a czwarta. obatuchala sobie nastąpił nagły przełom -

1 
k zi~ duJę, ze Y nu ucie h k lej"'k. 

głowę · ·. a w1a omo, w wagonac o e 
StOt h łon ttJ!ft„trzo . NfeZ'llaJomy zręcznie WYSkoczył z dojazdowych niema niezbędnych ubika 

Przechodząc przez ulice I 
rozejrzyj sit uwain.ie unill· 
o.iesz kalectwa i śmierci. 

.J>OC Y a, . ... ..- na. ~ s~ego wagonu, przebiegł ki.Ikanaścle kroków cyJ. 
Q~~~~~y~zllum1~~~~~P~~m~~~~~~ w~~!~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~! wadzić na szafot. . pał się na tor i znieruchomiał między -------·-

A przy drugim pulp1cle .stoi pan w szynami tyłem do stacji. 

Okradał hntach. w mactejówc.e, z m1~ą butną •. z z oddali można bylo dostrzec melo
rękoma z_ tyłu załozoneml 1 triumfuJą- nik, buty z cholewami oraz szeroko roz 
cvrn wzroki.em rozgląda się dokoła. To postarta, jesionkę. l'llodg rabuA poaettna się· z wrolnośeiQ 
oskartycleL . Konduktor dał sygnał d'O odjazdu. . . 

Spra.wa ip1ala się od~yć zrana, lecz Maszynista zakręcił korbą, przejęthal . Łódź, 17 ~a.rea. . - S:łu.ch81J - ~<>, ~uewcz~.o. - m6. 
przesuP; ięt<? Ją ?o polu?ma. Zaró"'."no ~ parę kroków i raptein na Widok skul o- N a. ~u !6dzknn prz.ez. dłuzny czas I '!1ł do. upatrz~e;i oiia.z:y tw6ii 09ciec pr~-
karżyc1el Jak i oskarzony przy3echa!I nej postaci puścił w ruch hamulce. grasował J~ ~ody ?Sohnik, który ok- sił .m11u.e, bym cię do rue-~o zapir~w~. 
do sądu ze. wsi. . zaczął gWi?dać _ ni~ nie pomogło. radał ~<JW 1 ucze1mce. Osobni.lk ten Dz1e~zy~a, e:ventua~1e e~ł~:i.e;:. :rue 

I o co 1m poszło?... Wychylil więc gloWę i krzyk11ąl: za.zwycza!1 .czato~ przed ~zkoła.m1 pow pode1,rz.ewa1.ąc ~u:c złego, u~awali s.tę poa 
Podobno ów chłopiec pracował w _ lf ei zlttzit, bo jadziem! ~technet111 ~ . .zaiczeip1al młodzlet, powraca- !uszrue z me~a1omym; k~ory .!J>row_adził 

charakterze parobka u oskarżyciela i Buty -.J.· meloniku milczały. )~ .z leil~qi. ich do oddegleJHY1Ch dz1.eln.1c mia.sita 1 lam 
w czasie słuźby w ;bramie lpib na s•chodach .gakie.~oś do~u. 

zabrał mu królika. ~.ą~ał z ~h ~altta, czapki, zah1erał bU\ _ . _ fi li · - k I żki 1 uilatiliał aię. Pomysłowego opryszka 
Okazało się Jednak, te chloptec te„ o· r .... •e IP ar• nie moma było l!liiigdy 1Pr.tyłapać gdyż po 

g() l~ólika wcale ?ie zabrał, lecz otrzy- · WW - • · „ ~ . A ikażdyni rahu:nku milka.ł tak s.z)'1hiko, te 

ma~~~ywok~~Jie~~~~bczak rozpłakał Się p•zbaWIORU róze11. cla•o•ZCZe SI-: poili~~ była zup~łnie b~7Jt~~· . , . . , . szellsaml . U1ęto go dopiero dzię'k.i Jedne.1 z Jego 
Prze~ sędmą i opowiada~ Ja~ straszn!e . . młodocianych ofiar Helenee MikołaijgkieJ 
c-1,erp1ał, jak go oskarżyciel bił i głodził. z ~arsza~y don~zą: . I Pewnego. ra~u gospodym J)()ZdeJmo- któ.ra idąc ulicą .razem z oqcem, pos.a.ła 

Łzy płynęły mu ciurkiem Po twarz~ Pani Nataba Podk1dys. zowa (Piwna ~vara gałą~łn, w~rzuciła je do p,l.wn!cy opry6 zka i wskazała go ojcu. 
a ·on mówlit i ocierał oczy brudną czap- 13) ma dwu sublokatorów: Adama Mic- t zamknęła na kłódkę. ()prysz• widząic; że go obserwują rzu 
ka... kiewicza i A11tonieg.o Borejko. Heretyk szalał z gniewu. Na.zafutrz ciił się do UJCiet.zki Tym :raze111- schwytano 

A opodal jęczała jego matka, ialewa . . Pierwszy. , j.est praw?włernym kato-I rano ~ścl~ sobie lanłe szelkami, po- go jedM.k!e. Oka~afo s.ię. , że ibył to 19_let 
jąc się tzami: hkiem, drugi -- rosJa111uettt, nalezy do czem siadł i napisał skargę do prokura- ni Aleksander Ok.ro~-czyk miany wuż po-

- Tyle lat już żyję, dzięki Bogu ~a sekt~ bic.zowników i co rano, dla wypę- tora. . . · lieji ~ r6.f.myeh pom~łiowrcth s.ducze1k z.ło 
,;wiecie. a nigd~, jeszcze w sądzie nie dzema dJabłt4 chłoszcze się. rózg-ami w Pan Borejko oskarza p. Podki<hrszo dziet kich. 
9ytam ... o. mój Bo~e. mój Bote... domu, albo w ldnl pdroweJ „Pod bf a- wą oraz p. Mlcklewłcza o i>laaowanie Ókr<>;czyk malada%y się !Przed sądem 

Sędzia wysłuchal wszystkich ci.er· Chf\". . • . - : mordu. . . !Pll'zyznał się do wy. Sąd skazał go na 
pliwic i rzekł. zwracając się do oskat~ .G~~Y .P· BoteJko biczował się w sku Chcą go . Jakoby · J?O:rbawłć zyeia? rok więzitmia.. 
życi cla: pieniu i ciszy, nikomu ~Y .to nie prz_e- prze:t uasyceme rózeg p1orunuf~cą truci ™ 0 n, 4111 ,1 111111 • 1111 iaoao 

- Wie pan, gdy tak sobie przeczyta szkadzalo. Tym~zase?IJ mezbyt Jest WY- zną. 
Iem pa1iska skargę to odraztt pornyśla- trzymały na c1erpłema fizyczne. Pod- Dalej zarzuca podobn.e zamianr per- Pny. &llldef -•woł6łtei cerze, przygasłych 
fcm, że par1 musi b'yć surow:vm cztowic czas tajernniczvch obrzęd6w ryczy z son~lowl łaźni „Pod. blach"''. PO<ł~no bi::! 1 c~:kichamS::~uct~1a:f6~~ła,E:!~t~ 
Idem... bólu, denerwując spokoJnYc:h sąsiadów. kąpielowy p. Andrze}Czy~ do spółkJ z ucidt11 na głowę i pobudzeniu chorobliwem, za-

Km iot kO\\· i zrzedła mina. , Dużo . te:i miała mu do zarzucenia P numero\VIYm p. Z1ółlro ntiel:i mttuć pa- leca się pi-5 przez kilka dni zrua · naczczo 
- Bo CZ\' jest .;;łusz.ne -- citl rrm1t <la· Podkidyszowa, bowiem roz"''ieszar pod rę, w której p. Borejko ćwiczy się róz- szklankę wody gor~ej Francis~· Józefa. 

. ; ,_ ' -b ' k d ,,„b J · 1 f't 6 • b () me M '.:odzy natyka a . w praktyce lekarskie, woda Franciszka Józefa 
f CJ S'' d ZW ·· · ZC. Y ~ ta ·n . ro n~St \!,,: aU. l em r Z!fl rz ZOw • I.,, " . • g mt. . _. , . , dlatego fellł zalecana ptzedewszystkiem, te 
,, ~ aczać sprawę, ściągać chłopca '1\0- mi gromadził się kutz. a nawet ledY s1e Prokurator me wie co z tą . skargą ła~odnie usuwa t>owody wielu objawów choru· 
bicte ze wsi do miasta i samemu tracić muchy i pluskwy. robić. Dochodzenie orc.wadzl oołlcJa. hliwych. 



Str. '-

~amiast fel;etonu 

niedola znakomitego 
muzvka 

• 
Znakomity kompozytor operetkowy, Prancl 

~tek Lehar, zamieścił w Jednl'm z pism wiecl~ń

sklch dowcipny artykulik, w którym się tak ta
li na swoJą dole: 

• 
!Jodarunefi dla Einsfelno. 

Nasze cyrli i 
Ody piszę muzykę Powatną - mówią te 

iest operowa! u :18dek tej dziedziny 
Ody pisze muzykę wesołą - mówią. te Jest Wj d 0 WiS k 0 We,. 

trywialną! . 
Gdv pisze „szległer„ - mówią, te tworzo :f111ofsfta ftrODJO nie SOSfq ... 

rlla galerii! pł altU itOÓ§fijef!O słonia 
Gdy nie napiszę „szlagiera" - mówią, te 

l'lrak ml pomysłów! W całym świecie przybycie cyrku do 
Ody stawiam śpiewakowi znaczne wymaga- miasta. lub miasteczka, stanowi atrakcję 

nia - mówią, że roble operę! zakłócającą niemal spokojoy bieg życia„. 
Gdy stawiam śple wako\\ f łJlałc w}·maganla M~odzież skupia się przed barwnemi, 

- wskazula ml Jako wzór „dawne"'. „wspanla- krzykliwemi afiszami, cyrk stanowi te. 
łe" operetlcl, Iskrzące się od „blaskó~". „h:c-.l" mat gorączikowych rozmów ... Również do 
i t. d. 1 t. d. rośli nie przechodzą oboiętnie mimo zapo 

Gdy wprowadzam chór _ ri6wlą ł.e prze- wiedzi „cudów" cyrkowych.„ · 
.·lążam operetkę niepotrzebneml dodalkamł. W obecnej porze roku wędrowne cyr. 

Ody nie wprowadzam chóm _ mówią, te ki zaczynają już szykować się do wędró 
iubożam operetkę! wki od miasta do miasta. Równ: eż w Pol-

Ody używam w orkiestrze harfy _ zarzu- • • s.ce przedsiębiorstwa cyrkowe gotują się 
caJą mi staroświeckość· Gm1na miejska Berlina w uznaniu zasług prof. Einsteina i z okazji Je20 50-eJ już do drogi. Ale - 0 ile wszędzie cyrki 

Ody wprowadzam JaT.zband _ zarzncaJą ml rocznicy urodzin darowała mu lako do żywocie te ·oto wiłlę, letącą na jednem - te akademie tężyzny fizycznej, zręcz. 
iconłenle za barbarzvriskleml efektami! Z przedmlećś berli1iskicb. ności, cierpliwoś-ci i beztroskiego śmie. 

Ody wprowadzam w odpowlednlem mleJscu chu - rozwijają się i wiodą normalny byt 
dobrego walca - mówią: Wiecznie ten walc! ja.ko placówki rozrywki dJa szerokich 

Ody nie wprowadzam do operetki walca - Za prze1·e„han1·e trzeba płac1·c' mas - u nas grunt dJa ich rozwoju jest mówią: "Ach. gdzie! to piękne walce z opere- U dość niewdzięczny.„ 
tek Straussa!" _ Brak nam dobrei własriej tradycji dla 

Ody piszę uwerturę - mówią: Poco uwcr- Pon•ewaa szollerzu sq na llo za bied· tei dziedzirty widowisk, obecnie zaś nie 
tura To nie modne! , Di9 · Die«:h Si„ Jlem za)mQ JIOW&rzgSJIWO 'm?!!ą. one. rozwija~ się _ ! prospe~ować na. 

Ody nie piszę uwertury - mówią. Co za OSekUrOC:QjOe f lezyc1e z 1.eszcze 1edne1, w~tne1 przycz~-
oledbalstwo! Nawet uwertury nie chciało mu I . ny. Jest mą - zakaz przy1azdu zagTanJ..-
sie napisać! 1.ódi, 17 marca. samoloty są materjalnie odpowiedzialne cz.nych artystów cyrkowych do P01lski. .• 

Gdy wydaJe co rok nowe dzieło _ mówią: W ~alej prasie podn_osz~ się o~tatnio 1 za 'Yszys~kie szkody i straty, które;, . W sprawie tej zwraca się grupa pol-
Ałct to królik! Jego twórczość nle ma ole wspól gł~s.Y .na tema_t odpow1edz1alnośc1 wła- li bądz z winy personelu, bądź nawet oko sk1ch artystów cyiikowych do prasy, pi.. 
oego ze sztuką! j śc1c1~h a~t i taksówek w wypadku liczności nieprzewidzianych wyrządzo- sząc: 

Ody nJe wydaJę co roku nowesto dzieła _ przeJecharna. I ne zosta·ły pasażerom. My, utyści cyrkowi. &tajemy i w tym 
mówią: o. ten Lehar Jut się wyczerpał! I . - ~koro wszystkie in~tyti~cje ~omu . Tylko taksówki wyłamują się z pod roku do pr.acy. w nasryc~ cyrkach wędro 

Gdy staram sic o kontakt z krytykami _ mkac~Jne po~oszą odpow1edz1alnosć za . tego prawa, wnycb - Jedziemy na niepewny los. za-
wówczas myślą sobie oni w duchu: Czekaj! My I straty matcnalne wyrządzone pasaże- bo są one na to za biedne.„ leżny od pogody - i na złośliwe podatki 
eł pokażemy oo to znaczy zabiegać 0 nasze ła- rom, Ale zagranicą i na to znaleziono spo- magistratów. Ale wyruszamy z naszemt 
ski! Jesteśmy obJcktywnl. czemu tylko ~aksówki miałyby być woJ sób. taborami i płótnami, bo ta.ka nasza natu-

Ody nie staram sic o kontakt z krytykami ne od teJ _od~owie.dzlaln_ości?.„ W Paryżu i Berlinie związek właści ra. 
- wówczas myślą sobie oni w duchu: Czeka)! Tcorctyc~nie ząd~me t<? Jest słuszne cie~I taksówek odpowiada całym swoim Ale nową pneszkodę napotykamy w 
My cl pokażemy co to znaczy nlo zabiegać 0 na w praktyce Jednak me moze ono w na- maJątldem za straty, wyrządzone przez naszem niepewnem żyeiu: niewolno nam 
sze łaskll szych warunkach zostać zrealizowane. jego członków pasażerom lub przecho- siprowadzać sobie do pomocy zagrankz-

Właściciele taksówek są najczęściej dniom. nych ko-Jegów. 
fTTID 

11111 •:mm 6 m 111 •11I 1 O ludźmi niezamożnymi, Najrozs~dniej sprawę tę rozwiązafa Mówi się: wywot' walutę. Mój J3ożel 
Dr. mod. taks6wka iest nieraz ich całym mająt- praktyczna Ameryka, gdzie obowiązuje Co o.ni wywi<>zą? Przecież i tu muszą jeść 

J P O 
kłem. przymusowe ubezpieczenie taksówek Więc trochę onczędności. A przecież m')> • LAK Co więc można zabrać taki.emu ,.boga- od wypadków rozbicia I przejechania.„ polscy artyści cyrkowi, wyieżd:ża.jąc na 

czowi", jakie.!W można ia<lać odszko- Zasadą takiego przymusu jest niere- en.gagemen·t zagrankę, przywozimy walu 
~::~~!ne (aSfma, pokrzywka, 3rfref u, zm} dowania? ... W dodatku często taksów- jestrowanie taksówki dopóki jej właścl- tę do kraju. Ale od paru lat nas &potyka-

ki obciążone są długami, wskutek czego ciel nie przedstawi polisy asekuracyjnej ją odmowy ;ako odwet za iniedopusz.cza.. 
PtZOltfOWadzłl sle na nawet komornik nie wiele wydobędzie 11a sumę przynajmniej tysiąca dolarów. nie ich artystów do Polski. 

Ul 6 ~ • · ZZ z tej ruchomości. W razrie zaś wypadku (nie z winy pasa- A dBa nas to iest k1~k11,. Choć feden • •DO .ilBrPDfl Poszkodowany ma jednak również żera lub przechodnia!) odszkodowanie lub dwa numery zagra.nieme muszą bve 
fr. 1 plt;tro, rację. Przejechanie, nie pozbawiające wypłaca towarzystwo asekuracyjne... w każdym cyrku. Przecież u nas niema 

teL 64-21 przvimuie od 12•30 do 2.e; życia, może Jednak pozbawi~ zdolności Ze względu na stały wzrost wypad-I słoni, a krowa, choćby tresowana, nie iest 
11111111 • •••••••UJ i•••• mu 

1 0 do pracy. Jeżeli ofiarą wypadku była ków przejechania wybór jednego z wy- atrakcją. Musi być w cyrku coś eazotvcz
gfowa rodziny, utrzymująca dom, wów żej wymienionych sposobów stanowi nego. 
czas kilka osób znaleźć się może w bar 

1 
kwestję pierwszorzędnej wagi zarówno To też cyt1k w Polsce upada. Polslkie. 

dzi krytycznej sytuacji. dla szoferów jak i publiczności. mu artyście cyl1kowemu nie wolno korzy-
Koleje, tramwaje, a ostatnio nawet {-) stać z usłul! zagrani.cy, produkującej dla 

cyrków całego świata od wieków. 

NIEDZIELA, 17, MARCA. 
10,15 - 11.45 Transmisja nabożeństwa z ka- ROSYJSKI ARTYSTYCZNY ZESPOL ' ' Zdolny malarz 

tedry poznańskiej. l l .56 - Sygnał czasu, hejnał BAŁAŁAJKOWY. 
mariacki, komunikat lotniczo • meteorologic.i;ny. Muzyka:Jny zespół i muzycznie zbrata.ny 1tmaf;nlal .ń.111fasdv. smłe-
1,10 - Transmisja z Filharmnnil warsz. 14.00 - iai Odczyt „Uprawa okopowych roślin" - dr. Stan. wnoszący prostą pieśń i muzyke ludową <1l• nłał prsvfioaanło ł "'V• 
Leśniowski. 14.20 - Odczyt ,,Jak się zaznacza skul~uryzowa?ych wyżyn. oto zespół balata~ •DOf;SOł drofł..; do nłe6o 
J>()Stęp w gospo-Oarstwach małych" - wygi. inż. kowy Eugeniusza Dubrowina. Urządzają oru 
Wojciech Chmieleck.i. 14.00 - „Najważniejsze od kilku lat artystyczn.e podróu 1 po odnie- W .arcltiwu.m kościelnym małej gmi-
wiadomości i wskazacia rolnicze" - wy gł. dr. d-'- · · V h - .1 - J · Szczepan Mędrzecki 15.00 _ Komunikat mete- sieniu dużych sukcesów w różnych mi-asta.ch ny szwe ~1e1 w ern.c an.u zna ez1ono 
orologiczny · 1515 - Tra:ismisja z Filharmonii europejskich, da się ten zespól słyszeć ta·kże ra-chu.neik wios.kowego malarza, który su. 
warsz. 17.30 - Odczyt „Krasicki" - wygłosi w Łodzi w sali filha:rmonjf w środę, dnia :?u miennie, lecz i nie bez humoru wyli.cza, 
prof. Stan. Adamczewski 17.55 - „Boczna an- marca. ProdukcJe P· Dubrowina i Jego solistó~ jaJdch dokonał prac w kościótku tej gmi-
tena" - wygł. p. Bruno Winawer. 18,20 - Au· A · z · · · k dycja ludowa ·Uterackn _ mwyczna. 19,20 _ zna0jdują się na wysokim pf)złomle ar tystycz- ny. więc. " a zmianę dz1es1ęc1u przy a 
Rozmaitości. 19,20 - Orłczyt P· t . „Kiedy będzie nym i są w stanie dać zupełne iadawolenie n~ za6 i naprawę szóstego.„ Za wypolerowa 
wiosna" - dr. Stan. Gun:ińi '<i 19.45 - 19.555 w~ jednostkom posiadającym jaknaJba"TdzieJ nie Piłata Ponckiego. zaopatrzenie jego 
Komunikaty .19,56 - 20„,00 Sygnał czasu. 20„00 wyrobiony smak artystyczny. Artyści posiada- czapki w nową skórę i pomalowanie ~ 
- „Rozrywki umysłowe wygł por. Cyprian I . . d • ł Za d b' · h Jabłonowski. 20,30 _ Koncert wieczorny. 21.10 

1 
ją pewność siebie. a ich sympatyczne postacie. przo iU 1 z ty u. oro 1eme nowyc 

- Kwadrans literacki. P. Tadeusz Bocheński 

1 

bairwne narodowe stroie I efektowne ruchy, skrzydeł archaniołowi Gabrielowi i pozło 
odczyta „nowelę Con~ada K?wmiowskiego p. t. tworzą niez.miern.ie ha-rmonijną całość, któro cenie twarzy... Za malowanie w ciągu 
„~aguna 2] .15 - Dalszy c1ą~ koncl'rtu. Komi!- 1 przykuwa oko widza . w ołuJe nader dodat- trzech godzin arcykapłana ... Za wstawie-
111katy. łotmczo - meteorołog1czny, PAT„ poh1 I . . 1 

yw · b Ś p· t · · d · cy jny i sportowy. 22,30 _ 23 30 Transmisja mu- nie wrażenie. D1lety na koncert powyższy na- n~e n?wego zę a w. IO ~0~1 i o nowt!-
zyki tanecznej. bywać m<nna w kasie f'ilharmonJI. nie ptór koguta •.. Za rozp1ęc1e stropu nie •••••••••.srm bieskie.go i umocnienie kil.ku nowych , li\ gwia2'Jd.„ Za poprawi.enie ognia w piekle 

11avwat 

Czy nie należałoby mieć trochę 
w~ględów dla artyistów cyrkowych ora21 
tej dziedziny widowiskowej jaką repre
zentuje cyrk? 

TEATR MIEJSKI. 
DZ'!§, w niedziele. trzy przedstawienia: o 

godz. 12 w Południe po cenach najniższych fe
r.l<>wo uJeta efoktowna bajka dla- dzieci J. War· 
nockiego „Cudowny pierścień". 

Każda osoba dorosła może wprowadzić jed
dno dziecko do lat ośmiu bezpłatnie. 

O godz. 4 Popołudniu po cenach popularnych 
wyborna komedJa Bernarda Sahw'a ,,Pygma
łion" z A. Węltierka i St. Ja'l'kowska,. 

O godz. 8.30 wieczorem potężny dramat pro• 
łeta"Tjacki E. Tołlera .,Hlnkeman" z A. Sochą. 
Ceny normalne niższe. · 

Dramat ten powtórzony bedzle Jutro dra 
związków robotniczvch I we środę. 

Ostatnie l)Owtńrzenle „Pya;mallona" 
dane bed1Je we wtorek l>O cenach popularnych, 

W pełnych próbach pod reżyserią J. Bonec
kie1ro deszaca sie wiclkiem powodzeniem w 
stoU.cy 3-aktowa kom!Xlja popularne~o literata 
warszawstkego M. Hemara „Dwaj panowi-e B" 

tylko anodówkę 

' i zrobiene pyska. diabłu bardziej strasz_ 
·nym.„ Za poprawienie św. Magdaleny, 
której postać rozipadała się ... Za dorobie TEATR KAMERALNY. 
nie nowych wł066w cnotliwej Zuzannie... Dziś. niedziela, dwa przedstawienia: o godi. 
Za dorobienie koniom proroka Eliasza no 5 popoludn·iu po cenach zniżonych „Murz,11 
wych podków i s.taranne wymaczenie Warszawski", który raz jeszcze dany będzie w 

Id 
· · b z d · teatrze kameralnym we wtorek. rogi do nie a.„ a na anie wyrazowi Poła""'- 1 nł" J f . . _._ . . . k " „ ... cz ce . 

twarzy óze a w1ęce1 mąuuośc1 1 up1ę - Ctesząca się nieslabnącem . powodzeniem 
t szenie tony Putyfara.„ Za poprawienie gfośna ta sztuka J. Sarmcnt'a grana będzie dzis 

I
na oczach ·ślepego Hioba śladów ptaskh. wiecze>rem. jutro i w środę, 
Razem za to ws.zys tiko otrzymałem z po- I . . ·..Pann~ Mallczewska'". 
dz

. ~- · k 1. Najbltzszą prentJerą teatru Kameralnego bę· 
, Ię!KOwani.em 70 oron. ·3 i&topada 1830 dzie Jedna z najlepszych i naiml)Cniejszych ku· 

~-------••••am••lll!l'JI•••••-------~ r. A. P. Po1oskhmd. malarz. lmedJl O. ZaPOlskieJ • .Panna M.Ulczewska". 

a będziesz zadowolony. 

Fa bryka Elementów i Bateryj ,.Ba tra··. Poznań. 



LECZNICA 
lekau.v s;>e .. •2 !st•' w orzy Górnym 

f:vnl(!J 
Piotrkowska 294, tel. 22·89 
Jrzv orzvstanku trarriw·Hów oab1a
mi:ki.:h .:zvnna od 10 rano do i wie:z 
w niedziele I św1eta do Z oo ool 
Wszvstkie soe.:ialnoścl I :len:vstyka I 
Kaoiele świetlne. lamna kw:u.;:owa 
elektrvza.:ia. Roent1?en. sz.:zepienia. 
anallzv (mo.:zu, kału. krwi. olwocin. 
wydzielin itd.) ooera.:Je. opatrunki. 

wizvtv na miasto. 
Porada ł zł. 

Porada dontyslycz
na I woneroloalczna 
dla · chor. skórnv.;:h. wenervcznych 

.S ZlrOTE 

Ha raty od ~ zł. tygo~niown I· 
Garderobę męską, dams ką, 

Ob u wie, bieliznę wszelką, Koł· 
· dry, oraz różne towary. 
- Ceny konurency ne. -

Jedy~e najtal'lm: tr6dło ~ak~pu 

· „~ ~MR.A I", lawad1ka l. 
WIELKI P~ZED~WIĄTECZNY 

wyb6r OBRAZ6W 
rellgłJnych I rodzafo,..,Ych 

orn LOHRA i oprawa PDHTRff 01 
Własna. pracownia RAM wykonywa, 

1 
zamówienia aatvchmiast.. 

A. Pnvbvc111„ lr6dt. 
Konstantynowska 32 r6g Gdaóskiej 

na *ądanie l'I A R A T YI 

·Przbyjdź . · ~ 
oso iście ~ 
albo aaddłlf charakter pl1111a, ukomu• 
nikui lrn1ę, rQk. mie1i~c urodzenia, o
tnymasz nc;i:egółow~ analizę charak· 
teru, ok,dlea1e nlet. wad, zdolności, 
przeznaczenia. Nadesłać :d. 2.-· tm„t
u -znacrk1 pocztowe). \Varnawa, pay
cho.grafololf Szvlłer-Szkołnik, Nowo
wiejska JZ. Redakcja „SwiłN. 

WEWWW• 

~-.. cfłces• si~ u111ołnft nfes.-:fiodłi111q 
drof!q od 

ARTRETYZMU, 
Reumoiuzmu. ls€biasu 
, · , i bólu t.rzuża9 

· Reu.malyzm jest strasznem w~zędzie mzprzestrz~nion~m cierpie
niem „ktore ;nie ' oszczędza ani biednych, ani bogaty.-h 1 zna1du1e ohary 
taró;no ' w chacie jak i w pałacu. formy, w 1akich się .to c1erp1enie 
przejawia. ' są bard·zo r,óżnorodne l. czę~t.o. by w~. że ~horoba . zupełnie 

inaczej określona; okazure się pozme1 mrzem mnem, Jak 

Reuma•uzmem. 
~ i . 

Czasem są to bóle w członkach i stawach, czasem opuchnięcia 
członków zniekształcenia rąk • nńg, . dr.ganie, kłqcie, darcie w rożnych 
cz~ściacb'. ci::l:l, cza:;em .nawet osłabienie. wzroku·. ies.t sku~kiem .reu

'll'latyzmu t artretyztr.u. Uównie różnorodne lak ,_Iorma t~go ~1erp • en1a_ są srodki lec~mcze, 
różne mikstury, maści, lekarshva i L p„ ~tóre się przeciw teJ s:horob e . ~t?:m1e. Większa 
część tych środków nie jest wogóle w ~tam~ wyleczyć~ mo~e tylk? przy111esc chwilową ulgę. 

To co tutaj polecamy ·jest zupełnie mewinnym srodk1em źrodlano leczn.iczym. 

Hióru Już wi~lu c:ierpiq
.:um dopomód•. 

Nasza kuracja jest .. znakqmita i działa nawet 
w wypadkach 

C:borobu C:laroni€znej 
zasle1rzaleJ. 

Ażeby zyskać jeszcze' więcel. zwolenników, postanowi
liśmy sobie każdemu, kto do nas napisze, posłać pouczającą 
broszurkę o kuracji źródlano-leczniczej 

ZUDełnie . danno. 
Kto zatem cierpi · i p_ragnie się od bólów uwolnić, niech 

napisze, nie zwlekając, dziś jeszcze •. 

August MJirzł«e, Berlin-Wilmersdorf, 
Bruchsalerstrasse s. Oddział 48. 

Doktór • Dr. • lllllllłfl.llłliJlllJll • 
Woł~OWYJ~I tleWlOWl[l ' „. rtA SEZOrt ZINOWY! ' Dr. med. 

~on, [ln[JJy 1·e~.wahnn Ceglel_nla"• ,25 Cł'o,r, skÓ~ne· ••• Elegan~ld~ palta ;damsk~e_ ,w:,· wi~lkim, 'Yfl'9orze i według l Dlfl[lEW~Hft u u " Telefon 26-81 neryc7ne I ~łc!owe najnows::ycb wonów poleca n• spła\Jr mleslttczne • f=-===-== 
SoectaUsta cho Kegstantyanska tl. 1. ty9o~ąio~e połotnictwo i cho-

i bme. 1Uknie trikątbso~e i t. p. rób •kórnvch, Tel 55-52' u~"•..- W:ykwintne1; Konfekeli Damskie! roby kobiece, wenery tzn,ch '. - ""' is ~,-
przyim'8ie do reperacll. Lecąnie lamp11 Przyimuie od 10-2 ... z. GLIKSMArt,' ·Główna 1. Cegielniana 8 
l 8 SI I 78 Il[ i t łcw.n:Aw• od 6-8. Dla pal'I 

;anlo~~: w :::.~=em :ru„.;.:~o pnyłmuie ~ ... lfodz Dla o~ł:u;otn\•cb 1111., . 11111111. 1•1111111111 Przyjmuie od 3-4. IB••·---------J !-~~~it!n1

ęt!~ CENY· LECZN.IC · . - . 

· 11A RA TY na rafy i za not ówke 
na dogodnych wanin Cała L6dź wie, że 

kach .1 .• k • · 
K f i na1 ep1ei upu1e s1-ę 

on e1&c q 'meble tylko w Za-
OMam~i.cą · kładzie tapicerskim 

łQ$ ą B . G b ł' Dziecinną et a a. ow 
Obuw ·e i Nawrot Nr. 8. 
1$ieliznq otomany, tapczany 
Meble I fotele, krzesła. 

Row.er!JI F1ran~I kredensy, garderoby 
oraz wszelkie inne stoły oraz przyimu· 
przedmioty w zakres jemy wszelkie 
gospodarstwa webo· zamówienia. wyko-

dzące nanie solidne. 
H. Szmalewicz ----

Pomorska 5, • Doktór 

f·w;j~·c:i:.r.ai~ię~~~~ K łinger 
Przy kupnie zwraca 
się koszta tramwaju Choroby wenerycz-

- sów. Leczenie lam· 11 
ne, skórne i wło· 

flill pą kwarcową. 
And rzeja N!l 

Lekarz -n entyua I telefon 3.2-2s. 
• Godz. przyięć: od 

f Horo\Ul[l W nied~lel!• i świę· 
• VV I ta od 10-12. 

orzyjmu1e w lecz. :Jla Paó oddzielna 
nicy przy ni. Pio11- poczekalnia. 

kowskiej 2!14 !Od 1-2 w lecznicy 
cod„iennie od l-7 (Piotrkowska 62). 

r·„·~·;::::;::~······1 

I ············~··········· KAPELUSZE męskie i .damskie .,. 
wielkim wyborze puleca ftrn.a l. fer· 

I der Łódź, ul. Zgierska 2.0 (Lutom. 2) 
uw'aga. fasonuję kapelusze m~s.kie. 
damskie podług najnowszych 'lluJetł. 

I DO SPRZEDANIA nowa n;i~giel, bu!e 
i szala sklepowa. Ruda Pab1. Marysin 

I ul. Rynkowa 7. Można obejrzeć od 3--;: 
po obiedzie 1, 

OSOBA inteligentna w średnim wieki: 
znająca się na gospodarstwie ooszuku· 
je posady, może być na wyjazd. O· 
ferty do „Republiki" pod „K." li 

STUDENT, wieloletni i odpowiedzial
ny korepetytor, udziela lekcyj w za· 
kresie 8 klas. Gdańska 46 m. 12. fi 
ClłCtSZ otrzymać oosade? Musis2 
ukoi1czyć kursy fachowe. korespon· 
dencyjne profesora Sekulowicza. Wa1 
szawa. Żórawia 42. Kursy wyuczaj2 
listownle: buchalterll. rachunKowości 
kupieckiej korespondenci! handlowej 
stenografii. nauki handlu. prawa. kali-
grafjl. pisania na maszynach. towaro
znawstwa. an~ielskiego. francuskie~o, 
niemieckiego, pisowni oraz gramatyk! 
polskiej. Waine dla Rolników: bu;.:hał 
tcrJa rolnicza oraz nauka o wydajno
ści gleby. Po ukończeniu świadectwa 
Żadaicie prospektów 
POTRZEBNY chłopiec do ślusarni, Ki· 
liń sk i ego 33. 17 
ZGUBIONO naszyjnik bu1sztynowv w 
pon i edz iałek 11-J?o marca po południu 
w poblitu ulicy Nawrot. Zwrócić za wv• 
naJ!rodzeniem. Konsulat francuski. uL 
Piotrkowska 177, 

kania? Listonosz czekał na dole, podczas gdy 
- .Moi„ ia:ldeś nieszczę~cie? dozorca dobijął się energicznie do drzwi 

SZAT Jlll HAZARDIJ 
Łódzka powieść sensacyjna. 

. "'\ - . . . . . . . 
ooooooaonooc• 

43) 

- Gdzie jest pan Rei&s? pierwszego piętra. 
- To rzeczywiście dziiwine, za.zwy'Czaj - Klucza w zamku niema, w przedpo 

jest punktualmy? •koi.u pali się światło, licho wie co tam się 
Takiemi pytaniami zasypywano w po- dzieje - mówił dozor-ca schod~ ze 

niedziałek rano unędinilków składu jedwa schodów. - Idę jeszcze od oficyny - p.o 
bi Juliana ~ęiS6a. wie.cl.ział itd do siebie, gdyż lislonoS'z po 

Dopytywali się interes.and, majomi, rozsegregowaniu o.bfilej poc~ty szybko 
krewni, · do.stawcy, odbiorcy, otrzyrnują.c się oddalił. · 
stale odpowiedź, ze szef.a, jeszcze niema - Gdzi.e wy łaziicie, człowieku, dzwo 
w biurze; ze do mieszkania nikt nie śmie nfę i dzwonię? Prz-ed domem kupa śnie-
t I f ., · · · · R · t · · gu - wołał przodownik polic:ji do nadcho Oleś ftt'Om1'eniał ze sz-ękia, 1"uż da lsziczęśli'Wie do1'edziemy do "'-arucy. P~ ee o.nowac pomewaz e~ ego rue zno r ·· .... .s• • • t . ..,, lad eh '~ d dzącego po bezowocnych poszuki.wa-

\WlO marzył o jakimś niesamowi·tem przed kieta Olesia jest niezbędna, przyczem ie- st, ze n.a omia~'L a Wllla zapeWllle 0 niach dozo,rcy. 
się:wzięciu, - któreby go ro~sła wiło. w o- stem pewien, że dobrze wywiąże · się ze biil!ra przyibęd'Zie. _ Panie przodownik, niechno pa·n po 
czach zaś ukocha~ei Jadzi zrobiło z nie- swego zadania. W ostatnim czasie zresztą zdarzało zwoli, coś tu ni.e w porządku _ odpowie 
go bohatera, .Za.stugtzjącego całkowicie na - Teraz pojedziesz z Jadzią do domu się dość często, ze Reiss przychodził do- dział dozorca Bolesław Kałużny. 
jej względy: _ zaMerzesz potrzeb:t?e · rzeczy i wracajcie piero· o.koło południa. _ Pilnujde lepiej porządku na jezdni 

Jedno słowo Jadzi wystarczyło, aby zaraz, - ,zwrócił się do Zosi Guil. _ Powszech3'.lą było tajemnicą, że po i chodniku, bo ludzie nogi połamią _ od 
przekonać c:hłopca. - Spieszde się, za godzinę najdalef zerwaniu z Obło~ą Reiiss prowadził hu- powiedział poli.ajaJlll, podejrzewając fa.. 

- Dziefoy z ci.ebi.e chłopak, zawsze musimy opuścić miasto - dodał Gołąb, łaszczy :żywot, ruecaz całe noce spędzał kiiś zwykły wykręt ze sfa·ony dozo.rcy. 
mówiłam, że' z niego będą ludZie - po- spol!lądają.c na zegarek. w klubie lwb w j.akk:hś podejrzanych loka _ Ależ niechno pan idzie, pój<lziemy 
chwaliła Olesia Jadzia. Jadzia powr~ciła. cło _pokoju~ oczy mia lach, pozat~m na we~ w .mieszkaniu. ie.go na pierwsze piętro. Tam u lokatora Reis
Chł~iec rzucił się Jadzi na szyję i ;n.ie ła pełne łez, pohcziki. miano św1e:iego pu- od.b~ały się s._ute hb~C]e z o.soba.nu rue- sa coś mi się nie podoba. 

krępuią.c się począł oibcałowywać ją na dro, płonęły ogn.i~m. całkiem pewne1 kondwty. Przodownilk. udał się 
mięmie. Oleś kroczył za nią ja;k cied. Dopiero . ki1ka minut po jedenestej li- nym do klatki schodowe.ii, 

Jego zapał, mimo całei powagi sytna- - Pojedzie pani ze mną po trochę rze ston-0sz, nie mogąc dodzwonić się dlla od- _ Dzwońcie no mocno _ irozkazal 
cji, wywołał uśmiech nawet na twarzy czy na dirogę? - spytała Zosia. dania poleconego li.stu zeszedł do dozor„ przodownik. 
Zosi. - Bardzo chętnie się przewietrzę - cy. · - Panie przodowniiku, już ni.etyllko 

Jadzia na prośbę Olesia przeszła z zgodziła się Jadzia. - Ja.kto? Nilkogo niema? Przecież dzwon.iłem, waliłem w drzwi, ze myśla. 
nim do kuch!lli, gdzie zako-chany chłopak Po chwiill Gul i Gołąb pozostali sami, mUJSi być Jan - odpowiedział dozorca t łe.m, iż dom się zawali. 
przys<tąipił do serdecznych oświadczyn, Oleś uparł się, że będzie towartyszył pa- wyszedł na podwórze w oczekiwaniu, że Obaj poczęli silnie kołatać. 
całuąąc stopy i kraj sukni dziewczyny. niom. i teraz, jak zwykle, ujrzy otwarte okno _ W gabinecie zapalone światło, wi.. 

Kkknął przed nią. wz:noszą.c dłonie ku Po północy ruszyło auto w strOIDę Szo sypialnego pokoju, gdzie o tej porze s.przą dział pan przo.downik 7 _ zapytał dozor-
górze, jak do modlitwy. sy Pabjankkiej. tal lokaj. ca, ~dy policjant zaglądał przez dziurkę 

GuJ d~·kretnie przymknał drzwi.. Oleś tuląc do ust w.yp,eńumowaną chu - Chodimy na górę - zaproponował od klucza. 
_ Czy mamy prawo ~yrnagać od steczkę Jadzi zasnął tego wieczOlt'U błogo listonoszowi. · · _Ag.dz.ie słu.tba? _ zaipytał przodo

4 

chłopca takiej ofiary? - cicho S1pytała w łóżku Alberta Gula.. - Ja tam nie mam czasu łazić dwa ra winik. 
Zosia. · Z I „ 1 d zy po piętrach, a kucharki tam niema? _ Właśnie dziwno mi, że nilkogo jeu 

- ,Tsss. - rozkazał Gołąb. - Pani mg ong 5 O - Reiss jaida 0obiia.dy na mieście, tirzv- cze dzisiaj rano nie widziałem. 
przynajmn;ej nie ma prawa do żad10ych 

1 
Jana R.eissa jeszcŻe niema 1 ma tylko lokaja, który jednaik lepiej gotu - Ldźcie po ślusarza - zadecydował 

obiekcji ~v t~ .wz.glę9.~ie. Jei.eli J?Oliaja - P'l'zecież ju:Z jedenasta? je niż kUJCharka., to były kucharz warszaw polic:jant. - Wyłamywać drzwi nie moi;.. 
rozpoc.u11e dz:1Siaj pośc1g, to kto w.ie czy - Czy tefefonowalf pa.nowie do miesz skiej!o .,Cristalu'• - rozi!a.dał się dozo.rea.. na. jes.z.,czeby nas wyśmiali. (D.c.n.}. , 

„ 



, Dziś i dn i następnyc:h ! 

Potężna wizja miłości - bezbrzeżnej i płomiennej, jak 
pustynia Saharą, na której słońcem spalonych piaskach 
snuje si ę emocjonująca opowieść o pięknej kusicielce 

i jej ofiarach 

IT 
c 

W roli głównej niezrównany w swej męskiej urodzie 

Zaczerpnięta z awanturniczego życia Legji Cudzoziemskiej 
porywając~ opowieść miłosna o poświęceniu się męż

czyzny dla ukochanej kobiety. 

„ Muzyka 11od dyr. L. Kantora. „ 
Początek o godz. 12-ej. · 

Na 1-szy seans cena wszystkich miejsc 
50 gr. i 1 zl. 

SPLE•DID 
Dziś powiórzenie premjeru 

Dwa wspaniałe lilmv 
I. -

Miło~t Hami!łDDit i am~nia 
Porywający dramat. •••• Nainowszy film „UFY" 

W rolach głównych: 

3enny 3uao. Wiiiy Prlłsch. 
li. -

Matmlod•ZY I natrozkosznloJszy aklo1 
łwlala 

3ACICIE COOGA 
• ntozr6wnanym llhnle •· 1. 

Jackie-
.. Marynarzem 

Początek przedstawiefl o 12-eJ. 

Ha l·JlY Jeani r~na wuyU~ilb mieUl ~~ ~r. i 1 lł. 

RUDOLF VALENTINO 

w - c 
KR ~:~:~ją s8:e1j ~~~~:.wr:i~~~i ~ę A 

jak błękitny ptak nad awanturni
czością zdarzeń jako 

6 . s 
~ AMANT .:. 
El IO 
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R UDOLF VALENTINO 

Palna tabela wygranych 
dziesiątego dnia ciągnienia 5-tej klasy 

18·tej loterjl państwowej. 
. Wc~oraJ • dzlesi~tym _dnłu ciqnle· :l: ~1;8'l~~~ ~ ~~ ~~ ~ fz~ ~~ ~ ma 5-eJ klasy, 18-eJ Panstwowet L0a 556 651 173 877 790 

terJi padły następujące wygrane: li0032 135 155 492 691 820 954 61063 11!> l~ 
Zł. 25.000 nr.: 137471 ._, 348 ~ 64.1 817 919 62054 234 259 286 351:; 
ZL ts.000 nr • 77351 rts SOT 6a:I 843 886 6a002 043 101 3ZO 364 395 

li O OO ·: 173349 647 695 125 m 863 88C.l 6401Z 061 215 228 3311 
• 1 .o nr.. .t14 471 535 MO 671 102 726 783 89.i 934 650.?7 

Zł. 5.000 na n-ry: 2'798 6042 60359 1oa 318 510 771 908 9z4 66177 412 434 512 5S'• 
Zł. a.ooo na n-ry: 51566 127225 641 6710ł 169 253 439 478 487 504 589 745 151 

143064 908 984 fitU31 148 241 339 389 396 521 541 600 
Zł. 2.000 na ti-ry: 23399 24738 40136 ~i°: ~ ~ :: 69028 147 156 161 213 241 30~ 

48228 84670 94950 127778 149484 152688 7020Z 208 245 ~2 617 636 783 931 71079 C i• 
155225. 291 ~ 431 463 541 544 552 875 903 910 941 

Zł. 1.000 na n-ry: 800 9076 23765 12121 t29 156 tss t82 218 223 318 J3s S6S 630 
25006 28263 39403 52906 55650 5869Z 718 735 99{) 73043 089 139 233 Ut 339 493 54~ 

70397 74496 75758 79082 84004 78031 ~~ ~: ~1 ~ 7;:1~25830358 ss~r~1;4~~ ~~~ 
90121 96364 98225 106165 111401 115083 881 911 922 75081 444 446 523 588 666 696 73:, 
125889 132250 151554 153480 162133 802 850 859 959 983 76194 29-4 494 794 805 970 

Zł 600 na n-ry· · 2714 14349 23760 989 771M 265 347 403 435 520 527 ~24 661 1so 
30469° 35696 45274 • 5Z122 57756 66479 866 934 935 939 942 993 78006 017 Ols JSI 544 

72464 81698 93577 95655 110784 112983 ~~ ~~ :ł 69:a
7 ~~1180 218 2u 

277 33
'.J 

42~ 
129510 133606 141018 80140 143 Z64 332 4(;6 544 fll7 651 'tJl 72ó 

Zł. 500 na n-ry: 2113 2491 4426 4928 734 8.51 s100Z'I 074 3C!9 ~6 380 446 so1 bn n::· 
5953 67<YJ 7215 7481 8277 8459 10392 800 929 930 950 8al28 201 428 5()C) S'JI 613 72'.1 

11166 12848 13431 15112 11342 17493 ~~~~fa lfs Cl 3~i ~'s!f3siz648714~~~ 
16149 188833 19437 20457 23741 24292 187 188 419 422 447 46() 41!4 4S5 501 563 F,01 71 .•, 
24681 27037 27501 30744 33414 34537 920 86047 120 ~18 356 3(.\1 Sli 549 !i:i& 586 611 
3488?. 34991 35658 36623 37096 37874 896 983 87008 059 069 :46 164 .m 241 zs1 ~ 

„ 9""3 260 290 358 424 533 534 681 715 717 05.l 8SJ1b 
40082 40841 46038 50439 53287 54 1 !76 19'7 gis 498 579 612 731 7S3 909 971 97.ł 

1

57474 57761 59059 607°'n 60023 63562 89026 071 112 165 273 3!'i3 435 56Z 
64688 65249 66666 69870 72674 7'Z8'Z'l 9017.( 186· J2ó 4ł4 4.57 518 5'11 lil)g 632 729 

1

73078 73915 75539 76416 77077 77848 743 803 91071 089 123 155 346 J39 3fi9 5'l1 ~, 
80638 81123 82266 85379 85599 87336 595 709 77g 905 93.1 935 9.!061 070 177 392 422 

462 ~ 875 93:? ?3Jli~ 2Z9 464 471 536 ć02 7)"1 
87869 88577 88649 89889 90952 91448 838 839 892 957 94137 325 358 388 523 tiJ.S 645 
92234 93813 94793 94895 95839 96089 815 871 95010 106 tZ4 271 33~ 337 3110 365 5l' '.1 
96684 100872 103430 105900 106505 ~6 566 669 724 758 776 7~2 905 921 9tH 9SJ 

107336 107610 109696 109752 111593 ~g~5~7g4t.,~~ 1~ ~~~ ~~ ~~~ ~~ ~~1 ~~g ~~; 
111960 113434 114420 115249 116411 768 774 866 873 ~ 907 91:5 9~0 9'3il35 049 li :i 
116481 119529 120567 121327 122266 H~ 2t9..313 li"'; 634 ii'5 ; ·19 H'1 i.9; 910 ~e . 4« 
122889 129078 129837 132943 133661 C'!H 198 246 274 4Z8 5J5 !i24 Ni2 fltl'l f4.? 7?9 

134014 134259 136037 136575 l36rot 
7391~MS7 Oót 12'> •7c 2;s mA'(\ 475 611:: 0 31 

137218 140902 140%6 141597 141690 9 ;4 g21 992 1.1>13.?5. a0cJ59.f 6()3 f.JR P5 M5 
141820 14ZJ44 142950 143231 145438 l.iZ 229 273 462 637 ~31 1r.~'.'lł ~lJ3 !3l 342 4„y 
145842 147100 149480 151016 151137 4;\.? fl.47 ™ ~ 104~6 243 JO 41i; 401 H17 'i45 

152517 15Z613 153842 154337 15445458070 ::;; ~~~~~~ii~ 2g1&, 2:P4 2;~~7 i~ 
155541 155554 156597 157696 1 014 237 249 312 377 391 464 528 107012 151 258 
158630 158831 162104 163122 164063 402 412 456 471 500 108063 089 191 247 259 57~ 
164544 166206 166322 170655 171654 625 804 951 1()1J013 21)5 350 423 571 574 642 788 

173113. 7lf m * 
STAWKI 110415 ·ł'1 699 UJOZ3 tas 1.c1 154 283 m 

o34 091 Z28 251 259 3'11 409 718 778812 933 298 303 428 537 864 913 970 112060 075 099 108 
1024 039 247 294 315 381 432 762 763 801 823 876 187 189 303 333 341 52.'S 629 685 699 720 761:1 , 
2084 103 11!1) 34ó Ml 512 534 593 649 708 7Z9 782 798 IMJ 8(i() 916 11~ 107 259 320 352 373 
735 798 8.51 941 ~9 065 147 257 -4.56 619 629 486 626 83Z 8.58 932 972 114145 155 208 239 4M 
647 

1
669 688 109 941 4228 241 Z6(} 300 489 493 620 646 749 811 812 832 878 Jl5046 087 147 21Y 

801 910 973 992 998 509'1 10ł12Z 264 278 33D 393 418 637 938 9fl() tł6070 071 078 115 184 241 
361 431 552 583 629 6042 O'IZ 089 104 203 ~ 374 473 'WT 599 611 677 702 711 876 890 906 92<1 
393 446 497 621 691 719 975 7013 050 357 363 117011 040 104 106 151 170 381 513 529 552 591 
427 584 592 ·762 852 86Z 80<i8 088 170 t8Z 423 643 690 849 937 118085 455 473 60Z 670 733 750 
449 518 522 ~ 763 915 8021 100 'Z16 278 338 766 789 916 119066 093 286 'llr1 296 370 426 541 
358 352 3(i() 441 502 578 619 6'8 710 719 803 801 677 694 749 819 972 

ioo92 133 204 280 305 332 402 591 742 807 1Z0088 090 2163 304 472 753 891 918 121008 242 
941 961 970 995 lt013 154 23!> 267 291 438 44:. 263 '18 w 379 402 S02 618 662 822 984 122154 
513 552 605 flJT 639 644 657 868 12040 059 Z85 167 267 369 619 7a4 7(18 824 9oa 123051 255 299 
475 642 744 760 824 13017 130 lfi6 234 258 2S!t 3s5 374 690 964 124136 213 340 356 637 386 4b~ 
~5 416 510 537 5Z2 5T1 583 615 14263 273 440 507 61.8 125072 317 454 835 126225 238 258 307 
632 6ą9 714' 8'71 933 948 15013 115 181 244 268 311 323 357 55Z 1554 655 758 77Z 823 127017 130 
352 383 423 429 800 ee6 099 9'49 957 16037 041 342 318 -459 508 739 369 128071 139 208 314 34~ 
133 223 302 353 ... 478 516 54.5 547 6311 6.19 <te 710 778 786 857 910 923 129109 176 228 27~ 
709 785 M6 17026 028 102 lZl 1~ 465 589 60IJ 324 599 116 910 9Zl 
690 700 718 740 791 844 861 963 18050 1+1 331 1301M 375 384 40% 4łl 535 541 550 649 M9 
347 386 433 653 fi61 864 923 931 190 32 251 255 131004 151 Z46 375 392 465 511 712 788 830 8"4 
281 298 OO'/ 385 437 490 704 733 910 907 132154 172 205 239 385 476 499 561 601 622 

20032 Ol50 055 ooo 420 -483 816 8.38 892 917 T18 843 9'2 l~l Ol10 149 418 617 942 996 
919 921 982 3t0111 064 21s Z.ft m 328 sn ,..., 134061 1s1 25o <t96 612 648 152 810 931 1a5(JO!oi 
22032 191 556 518 565 001 634 672 811 815 827 406 460 561 679 936 996 136178 239 245 325 457 
968 23036 255 398 425 523 SS9 653 683 799 937 137()1)5 214 Z90 aro 461 592 629 639 101 192 8t9 
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Helen Wills 
.., Europie 

MiH Helen Wills, nasłępe%Vfti Zunn
dy Lenglen przybędzie wkrótce do Euro 
py w towarzystwie swei partnerki misa 
Edith Cross. z kt6r~ ma zamiar brać u
dział w grach podwójnych we wszys,t
ki,ch turniejach, a przedewszys,tkiem w 
Wim·bledoo. 

Miss Ediith. Cross je&t necią na liście 
tennisistek Ameryki i całą zimę trenowa 
ła z Helen Wills, ma ona równie silne u
derzenie jak i ta ostatnia. 

Ma.ją o:ne zamiar grać w Niemczech, 
Francji ia.ko amery,kaful.ka drużyna t 
wziąć udział w mistrzostwach tych kra-
jów. . 

~'I.an spofftań pilfiarsfl.itli 
o mislrzosl.,.o lldi anślelskłeJ 

I szko.:klej 
Mistrzostwa piłkarskie Anglji mają 

przebieg niezmiernie interesujący. Nie
ma formalnie tygodnia aby najbardziej 
faworyzowana drużyna nie rozczarowa
ła swych fanatycznych zwolenników. 

Chwilowo w tabeli ligowej jako le
ader usadowił się Scheffiełd Wen.desday 
któremu niebezpiecznie zaJ?raża Sunder
land. Mistrz z r. 1928 Huddersfiełd kro
czy na 9 miejscu, mając na 29 gier - 30 
zdobytych punktów. Z innych. znanych 
zespołów smutne jest stanowisko West-

bam United, uplanowanego aż na 18 
miejscu. 

W lidze szkockiej tryumfuje niezWY
ciężony Glasgow Bang-ers. Drużyna ta 
na 25 gier, nie przeirrata ani jednej, 2 
zremisowała i rozporządza w ten sposób 
48 okt. Ani na chwilę Glasgow RanR"ers 
nie jest bagrożony w zdobyciu, zasłużo
nego zresztą, mistrzostwa, gdyż drugi 
z kolei klub rozegrawszy 29 meczy 
zdolał uzyskać tylko 41 pkt. 

Znany od lat wielu rywal Glasgow 
„Celtic„ narazie fi~uruje na 4 miejscu, 
choć ma szanse zdot·ycla lepszej lokaty. 

MAKS SCHMELLING . 

Mecz bokserski 
!J'ofsAa-~•ecflosloll'ac:ia. 

Reprezentacja Czechosłowacji przy~ 
jechała do Katowic w następującym 
składzie: waga musza Hoffman. kogucia 
- Kroba, piórkowa - Tominek, lekka 
Novotny, półśrednia - Nekolny, średn.ia 
- Skrivanek, półciężka . - Ostróżnek i 
ciężka - Ambros. Po ostatnim meczu 
bokserskim Poznań - Górny ~ląsk ka
pitan związkowy P. z. B. ustalił nastę
pującą reprezentację: waga musza -
Moczko frez. Dyg-a). waga kog-uda -
Olon. waga pir)rkowa - Górnv (rez. 
K.araśkLewicz, wa~a lekka - Amioła 
frez. Oawlik). waga półśrednia - Arski 
(rez. Wochnik), waga średnia - Seidel 
frez. Wieczorek), wag-a półciężka -
Tomaszewski, frez. Woczka). · 

Debiut łodzianina 
łR'iesi:o nlianomoneeo 

ar6itro fieoR'eeo 

. 

Jak się „Express 'Wieczornv" dowia0 

duje nowomianowany sędzia ·ligowy p. 
Wfl:deszkiewłcz wyznaczony został do 
kierowania meczem Ruch - Legja, któ-
ry odbędzie się w przyszłą niedzielę. 

o sDJei saDJrotnei ftorierse sporl.oDJeł 
Co powiedział mistrz boksu berlińskiemu korespondentowi 

„Expressu Wieczornegou· 
Sporl~e ~iemą- fyi• pod ma.kie~ ;sey chcieti. uirz.eć teg'?, który hY:ł mi-lgoś~. ~o~a~ ~~ie natychmiasit, zawołał Kobiecy kongres 

.Ma~a Schmetlmga, który w ub. tygodniu .strzem świata 1 przeciw komu rukt nte !do siebie, ob1ą,ł ramieniem i rzekł: „Hal- Sp Orłowu 
przy1echał na krótki czas do stolicy Rze- ł mógł wystą;pić. Jego atletyczne ciało fas- Io, mały, jak i.dzie?".-Zaprowadził mnie do ' 7 

ny. Kandydat do tytułu mistrza świata 1 cynowało mnie w równym stopniu jak fe jrogu pokoju i przedsta'\\ ; pewnej pięknej 
1 

Kobłecy konRres sportowy odbędzie 
wszysblci.ch wag w bo-ksie ie~t ogólnym I go iindywiidualność. Mimo, że byłem bar- pani - mianowicie żonie swej &telli Tay sle 10 maja w Bolonji. Na kongres! tym 
tematem rozmów. Nagabywany przea dzo stremowany - ponieważ należałem lor. •załatwione zostaną ostatecznie sprawy 
d.z.ieninikar~y: Uł)f'Osił. ich n.a herbat'kę, i I do ty.eh trzech którzy walczyli z nim pod Dempsey rzekł mi, ie będę dobrylh '· Jll kobiecych igrzysk w r. 19JO w Pra· 
przedstawił un sw~ b1ograftę oraz plany czas tego. pokazu - byłem 1ednak szczę-:- bokserem, przestrzegał bym siię trenował dze. 
:n·a najhlizszą przyszłość. W licz.bie za pro 

1 
śliwy na my~l o tem, źe nareszcie się z bym prowadził soHdne życie i zawsze l 

szon~cb do Schmetliftga dziennikar.zy był nim spotkam. Daną mi była okazia do za był we formie. nawet :wteuy gdy nie ma Przygotowania 
Jrówn1et i Wasz korespondent. warcia bli.ższei znajomości z Demps.ey'.elh -WalJki. Rada .jego była do-bora, słuch.am . . 

Oto eo oświadczył Maks Schmelt.ing: którego sława w całym świecie była nie- jej dotychczas. Gdy d-oszhśmy do innych flo •l•ffl.Apfadv °' ios 
„Zanim rozpocznę młl historję - dości)!in i ona. . O'Sób, rzekł oin„ że jestem do niego podov neelo 

mam dzi• 24 lata - chciałbym odpowie- Jack był łe!fo J>O!Południa w d101bryąt hu bny jak brat. Jack pozostawił mnie na Jugosłowiański Komitet Olłmpł]sk\ 
dz~eć na fewne .Pvtani~, które. mi wiele . morze. - z.n.ai,dował się _Przeci~z w poc].ro 1

1 -=hwil.ę .sam~~o. pote~ Pc;>wrócił z trzema u~hwalił 300,000 dinarów. na ce!e . oll~: 
osob zada ie, łamtl\C sobie nad n1111 głowę. I ży pos1uhne1. Ooozedł się bardzo e.Jega.n. podiptsartem1 fotografiami. Dał-em te trzy PJady w r. t 932. Jak widzimy JUZ dz1s 
Tak_iak G.ene "funney czytam wiele, i.nt'e- oko 'z tłwom~ pie~szymi bokserami, u fotografie op.r.awić. w kosztowne ramki.

1

nlektóre pańs!~a. zastana~iają się na.d 
resu1ą mn1~ dz1eła Shawa. Hauptmana, nadeszła mo1a kolei. I gdy po zwyc1ęstw1e nad Dłenerem wyg. przyszłą Ohmn1adą. która odbedz1e 
Sude·rmana . czytam r6waie.t chętnie We<t Należałem do wa.iti śr~dniei. ~łnłe rałem 25.000 mk. się w Los Angełos. 
aera Schełł. niedoświadczony, jednak nie wiem z · ja-1 Gdy w UF A - Pafast ~rzałem mecz · 

Mn6stwo 0$6b mniema, te boben'Y .

1

k iego powodu wbilłem sahie do głowy ze Dempsey - Turuney byłbym się na.jchęt. · Anglicy pragną 
Dlaczego? Większa część jest z tym koo- Dem'Pcey'a. nanv. 5rac .., P• ~ r-D'n1es 
umiejący czvtać i pisać są wyj.ątkamt. by -Odczuć jedoo z najlepszy-eh ude.rzeń niej ro7ipłakał gdy· mój mistrz :roetał poko 

1 
...,. · 'lf.t A. • • 

eztem U'l'Oz:rtana. j Zaa1:akowałem go os'łiro, oo jednak Wszystlkie p-lotBci 0 tem, iakobym ku- „"" nłed•łe~~ 
Po ukończeniu az:koły pracowałem parował moje ciosy. Potem całą s.iłą mo- -pif fiilm, i podług niego naśladował techni , • V( Angłij~, P3;now~ł d? nie~awna rwy~ 

dwa lata w biurze .lecz ci4gle nęciła j je jprawei ,zadałem mu uderzenie w szczę kę i sposóh uderzeń . Dempseya są wyssa e:Ali iii. w niedzielę 1 ś~ięta n.ie odbywa.. 
mnie ochota do podróżowan.ia. P-onieważ : kę. Je~o postawa zmieni.Ja się. Oczy mu ne z palca . Jak każdy rozsądny bokser ! ły s_ię za.dne zawod~ piłkar:skie. Znalazły 
ma tika moja nie pozwoliła mi na wędr6w- zabłysły, wargi się ściągnęły i wydawał próbowałem przyswoić sobie swą własną! się Jednak kluby, ktore r?zip?.częły waL!<ę 
kę w świat, · znilcn~łem pewnego piękne. się nie być człowiekiem gdy szedł n& metodę walki. Demgorgen - mi.str.z wagi z ni~wygodnym „ziwy.c~1e~ , urząclza1~
go pon.r&a z domu, zaopatrzony w nieco mnie. Na moje szczęście, odezwał się średniej i Noac:k - mistrz wagi piórk0- ce.cxą.gle zawodv.w.001 św1ątec~e. Z~ą 
gotówki ~ moenem postanowieniem ivze1 lgo!l!ll, iednak mimo to otrzymałem takie wej Niemiec by'li memi wzorami. Jednak zki państwowe nie ignerowały n1.e. m~1ąc 
<Jcia pies~ całych Niemiec.. uderzenie w kręgoMup, iż myślałem, :Ze z nastaniem me'j sławy starałem się sam ku temu po~taw .prawnych. I<&tn1e1e 1ed-

Gdy 1'.'0dcns mej wędrówtki zawita- mi pięknie. posiąść nowe wiadomości, ażeby przez. i ~a~ w Amigt,1 pe.wien odłam wltra- kato-
łem dó Dusseldodu - było to o śwf.cie I G<ly podaliśmy &obie · dłooiie., Dem~~Y ini.e polepszyć wł.a.siną mą metodę. Jednak hileo~, ~6ry dązy za wszellk!l cenę do za 
.,_. „odtkryr• mnie pewien człowiek, naz.. uśmiechnął się przyiażnie i poprosił mnie nilgdy nie podrabiałem Dempsey'a; tre- h~on1enia klubom. roz,g,rywa!1ia mecz6w w 
wiskiem Kl-:in~ kt6remu sipod_obała się mo 

1 
do s!ehie na wieczór do hotelu. P01liaja . nuą.e zawsze aże~y mój ,.lewy hak,'' i słm- I n1edozwoloine ~1 .. Wallka, iak dotąd. ma 

ia postawa 1 Stma budowa:""etała. Karol ; musiała mu torować drogę ~Y opmzczał ' teczna 0>b1'ona nH? pozostawiały nic do ·ty char:'-kter pole~nki na ł~ma:h prasy. Zwo 
Kleirn był arty8tą kabaretowym. który po r halę sportową. ścis.kał wszystki-ch rę·ce . j czeńia. Moja „prawa'• iest lepsza ni.t I lenni.cy zawodow ~ dm świąt.eczine, po. 
przedinio wał „silnego człowieka" - prze I Gdy wieczorem udałem się do hotelu. I wszystkie iinm - qderzenia i jeśli kogo pod pai:c1 prze.z szerokie sfery społ~czenstwa 
4fryzał łańcuchv i ~woździe - dawał po I był on oblęiony prz:ez tłumy ciekawych , nią dostanę , mogę się o wynik mei walld ma~ą wybitne szanse powodzeruL 
.~obie przeiefdżać samochodem i podob- I podczas gdy pokój Dempsey' a pełen był lnie kłopotać0• 1\\ax Schmelli11g. • • 
11€ do łe~o sztuczki z powodzeniem U- • QiWW!W ' • , = . Kroi-sportowiec 

_ Mistrzostwa· loołbalo 8 klasy I\ 
rozpo.:zgnoJq si-., 'W tod:wil I no pro• 

wincii • hwie~nlia 

rrawiał M~łbym - mówił mi - z mą 
;;;.iłą i n:iłodością poznać tajemnice jego 
~zh1ild i razem mogHbyśmy zarabiać wca. 
1e n i.e źle . .Dotrzymał swesfo przyrze
czenia i po.kazał mi S'l:are żelastwa, pt>
trzeb":.'le do wykona.nia tych sztuczek. 1 

Dziewięć miesięcy zajmowałem się tem ! ' 
fa.k dobrze zarabiałem, że postanowiłem Wydział Gier i Il'y'Sc'Y'Pliny ł...0.Z.P. ! 11-ta boisko Wodna, Turyki - Buna 
odpo cząć sobie nieco. jN-u podał do wiadomości klubów ka!en (Pa:h.l godz. 11-ta, boisko LKS., LKS. tb 

Sll'Vd~sa 
Król Danii odniósł drugie w tym roib 

rwyeięs·two na re~atach w Cannes. Pier
wsze zwycięstwo króla był.a na żag'llówc• 
8-metrowej. Dziewięć żag1ówek na star
cie. Drugie miejs-ce zajęła „Sonia", włas
ność mr. Beniamin. Po zwycięstwie król 
D~i wpisał się do z:łotei księgi „clt11b
hauzu" (Zutemational Yachting Club). 

Jako bo Ir.ser amatol!" wystąpiłem po -
1 
darzyik roz,girywek footbalowych w I-er - Witdrew, ~z. 11-ta boisko -WKS. W. 

· raz p'.;::-wszv mają<: lat 19. Matka moia runidy: Kalłmdarzyk przedstawia się na. ' KS. - ŁTSG. 
n;e '\: działa o moim nowym zawodzie, 's iępu.jąco: Sobota, 20. 4., godz. 16.30, boi.siko Wo Przed wiośtarskierńl 
:d ~' J chwi1i ~dy iei nasz sąsiad pokazał I 1. 4., godz. 11-a boisko WKS. ŁTSG. dna, Tur.yśd - - Union. · 
~r·pe -e w któTej była opis·ana moja walka. - Sokół (Zgierz} godz. !t-a boisko Bu- Niedziela, ·:u. 4. godz.. 16.30, boisko ndsfr•ostll'and Luropv 
~, rol-w 1924 walczyłem jako amator- i n;y (Pabjan.ice) Burza - Orikan, godz. Krusclie - &<ler (Pab;.) , PTC. -'- Sokół Komiłet o·rganizacyij.ny wioślad1skich 
r-~ze.-!w. francuskiemu żołnierzowi, kt_()re 111-ta bo~sko ŁKS., U:nioo - WKS. g.ooz. 1 (Zgierz) gOO.z. 11-ta boisko \YKS. Hako- miełlrzositw Europy, które odlbędą się 18 
10 p01·,n,,łem k. o- Dał mi 10 franków 1 o- , 15.30 boisko Kll"usche - Ender (Pabian.) ab - Or1kat0, ;godz. 11-ta, bon~.ko Wodna sierpni.a w Byd•gąszczy, pracuje bardzo 
b' e~:> ł wielką P'l'Zyszłość ieślihym chciał j PTC. - Widzew. I- Widzew - Blllrza, godz. tt-ta boisko intensywnie. Budowa nowych trybun., 
xosfać: bo.kserem zawodowym. To właśnie I Sobota, '6. 4. godz. 16-ta. boltslko WKS.

1
1 LKS., ŁKS. _ WKS. sehro.nisk i namiotów oraz przedłużenie 

x > k : 'TI u czyr1iłem. , ILTSG. - Hałcoah. Sobota, 27. 4., godz:. 16.30, boisko Wo toru dokooane zostańie w najszyibuynt 
„Uluhieniec wszystkkh" - tak byt Nedziela, 7. 4., godz. 16-ta. boii;ko So dm.a, Turyści _LKS. czacie. Komi-tet pra~e również nad przy 

z.wi.;rry Jack Dempsey - zawitał latem koła fZl!ierz) So~6ł - Union. ~odz. t 1-ta I Niedziela 28. 4., godz. tt...ta boislko gotowaniem kwater, ułatwieniem komwu 
;9:?5 r oku do Kolon,ii, gdzie dał mecz po , boi..sko Wodna Turyści - PTC. godz. 11 .LKS. - Ork:tn - Union, godiz. 11-ta bo- kaeji kolejowej. telegrafi.cmei i poczito
'lra zowv z trzech jednominutowych rood, I bois:ko WKS. J WKS. - Widzew, god~. ' isko WKS„ Ł TSG. - Widzew ~odz. 11-ta weg oraz zoirganizował już Muro prasowe . 

do kn żde i zaś ru...'1.dy zmieniał się jego 
1 
1 t-ta boislko Burzy (Pa.hjan.) - Bwrza -

1 
boi.siko Wodna, Hakoah - PTC., godz. ·•••••••••H••••••••••••••••••t. 

·rn:<'ciwni.k. Za trzy dni podczas których LKS. 11-fa boisiko BU!rzy (Pabj.)1 Burza (Pabj.) 
Jaak wvo0•rępował ofrzymał om 7 500 do-la i ~bota, 13: 4., godz. 16.30 boisko W.1- WKS. ~z-faJ.:le 
; &w; ~ i1nH> , że Nie~cy .nie są tak żywir1- , KS „ ~.Jni~n - Hakoah. • _Daliszy ciąg .ka_1end.arzy1ka ukaże się 1 „ 
1nw 1 1ak Ame rykanie 1ed11ak wybuchła i N'.edz1el.a, 14. 4. ~od.z. 16, botisk.o So'ko w 1ednym z lla.Jib1"zych JlWllerów •• Ex.. I EXPB~~~ ll&llH'ZDRJłY" 
urawie że .rewolta po poka~ gdy wszy-Ha (Z.2:ie~zl. Sotkół {Zi!ierz) -Or.kaa l!odz. l,pre.ssu". , „ l.łałl W lłlł · 
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NANKIN - sledłłcaKuomintangu t. f. -cli Cldn test giga-ycll rozntłm'ów ·wsia. Na ztltecla-Je(lna z ułlc w Nankinie. 
. ·~~ , ; .... „„ ,-·· ... , ' ,. 

~on . o mało nłe u10Dq1 .na::ulłcu 

Dopiero straż oimiowa wYratowała biednego konia. · 

' ;r • • 

:Jłlłejsee pofJutu cft„reeo ftróta 

Sanałor1am w Naaliełm. składające sio z •ta sal. ma hyć oddane całkowicie 
do użytku króla ang ielskfetro i )ero świty. Nn fednyłp r. głównych placów w mieś cie Kassel pękła rura ~ , 

wskutek czego woda rozlała sie pod powie,r_zcbnie ulicy. W czasie. ł>~ I 
""·ozu pr~ez to miejsce, cześć chodnika ' zapadła się l koń ugruazł aź PQ crwwe. ( 

••• •••••• „ •• •1••·········· • I 

r 
P t ~ W Łodzi 4.00 miesięcznłe: - ZamleJscowe 5 zł. f 

fe n U me fa a• miesięczn ie.-Zagranica 7 złotych miesleeznle. 
Odnoszenie do domów 40 groszy. 

Redak:ja i Adm inist racja, Piotrkowska 49. Godziny przyjęć re~cfł 6-
Telelony redakcii 27 -24, 36-43, 36-44 J>O ' pot. Rekopfs6w uleiam6wto 

Telefon administracji 22-14.- - - - - nych nie zwraca się. ' I'"" - -

Za wydawnictwo „ReP-_ubllki'' SJ>, z ·~· OOJ>ow, Władysław P~ · 

Ogłoszenia. ZWVCZAnre: 10 gr. za wiersz mllhnełtowy (na stronie 10-szpaltJ 
• W TEKSCIJ!: 40 gr. za · wiersz milimetrowy, (na stron.le 4-szpaltJ 

=N::;::EKR~~O::;L:::O;:;G::;I=: ==ao=ir=.=za wiersz mil. (na str. 4-szp.). Zaręcz. I zdlub. PO tekście 10 zł. Za 
miejsce zastrzetone specjalna dopłata. Zam!ej-scowe o 50 proc. zagraniczne o 100 proc. droteJ. 
Za termiilo-wy dru.k oglosze~ administracja nłe od1>0wlada. Drobne 12 iroszy. - NaJmn!eJsze 

zl. 1.20. poszuk. Pracy 10 groszy. · · 




